Mr. IBO. 


„Wychodzi codziennie o godzinie 3. pt 
południu g wyjątkiem niedziel I dni 
świątecznych. 
Przedpłata Wynosi : 
MIEJBSOOWA kwartalni e 


złr. $Ù cen 


4 esi d N a 00 . 
Z przesyłką poeztową : 
Z pana kutteika 6a — a 
4 HA | omy nieniaiiej 1 Ag 
La Franeji - - - soecou 
Belgi! 1 Szw o zaa pe Tair. ga 
i | iż, Taraji 1 keere Nacu f 50% pg 
| „Seti. - . . . . .. . f 


Numer pojedyrezy koestaje 10 oni. 


“e 7 


Lwów d. 8. czerwca. 


(Odroczenie konferencji. — Korespondencja w 
Timesie. — Komunikat Pester Lloyda. — Refor- 
ma czeskiej krajowej ordynacji wyborczej. — Sło- 
wieńcy watąpią do sejmu krafńskiego. — Sejm bez 
wicemarszałka. — Urzędowa zapowiedź przyłącze- 
nia Pogranicza do Kroacji). 


Czy to skutkiem mnożących się poszlak o 
istmteniu zbliżenia między Anglią i Francją, czy 
też gwoli jakich innych PZ podanej wezo- 
raj z Wiednia wiadomości o zwołaniu konferen- 
cji na dzień 15. czerwea, zaprzeczają dzisiaj 
stanowczo z Berlina. Post przypuszcza, że w 
żadnym razie wcześniej jak przed końcem czerwca 
konferencja nie przyjdzie do skutku. Inne pisma 
odkładają ją na lipiec, a Gazeta Kolońska idzie 
nawet dalej, bo odracza ją na czas nieograni- 
ozony, gdyż mniema , że mocarstwa przed zwo- 
łaniem jej zaczekają na odpowiedź, jaką da 
Porta na tę trzecią zbiorową notę, w Xtó 
ofńcjalnie mają ją zawiadomić, iż dla rozwiąza: 
nia sprawy greckiej postanowiły zgodnie z 24. 
artykułem traktatu berlińskiego zwołać konfe- 
rencję. Owóż ta trzecia zbiorowa nota jeszcze 
się dotąd nie narodziła; według ostatnich zaś 
depesz stambulskich, dopiero wczoraj w poła- 
dale odbyła śię pierwsza narada ambasadorów 
w Konstantynopolu nad tekstem tej zbiorowej 
noty. Jeżeli zaś zważywszy, iż po' wyjściu na 
jaw zbliżenia franko-angielskiego, mogły inne 
mocarstwa zmienić instrukcje dane poprzednio 
swym ambasadorom; że przeto pierwsza narada 
mogła spełznąć na niczem; jeżeli dalej zważy- 
my, że po ostatecznem zredagowaniu noty prsez 
ambasadorów, wróci ona jeszcze do sankcji ga- 
binetów i tam czas jakiś poleży; jeżeli wreszcie 
i to uwzględnimy, że Porta zwyczajem swoim 
nie będzie wcale Śpieszyła się z odpowiedzią : 
to w końcu przyjść mnsimy do przekonania, iż 
Gassta Kolońska ma zupełną rację odkładać zwo- 
łanie konferencji na exas nieograniczony. 

W misrę im konferencja usuwa się na dra- 
g pan, coraz siluiej na pierwszy występuje 

t odsuwania się Auglii od sojuszu austro- 
niemieckiego. Depesze x Londynu przynoszą 
wiadomość, i# w przedwczorajszym Timesie po- 
jawiła się korespondencja z Konstantynopola, 
inspirowana, jak przypuszczają, przez Gosche- 
na, a wywodząca, że ponieważ to co się nazy- 
wa koncertem europejskim, jnż stanowczo istnieć 
przestało, więc czyby nie dało sią z koncertu 
tego uratować część jego, tę mianowicie grurę 
mocarstw, które jeszcze jako tako mogłyby uło- 
żyć między sobą wspólny program i gotowe by- 

de cerot E ia OGAR 
‘t t Ca 
«lmfyGiąć raz na zawsze zmorę dnszącą Europę, 
"zwaną kwestją wschodnią. Grapa ta, wedłng 
rojekta korespondenta, składałaby się z Anglii, 
rancji, Moskwy i Włoch, inne zaś mocarstwa 
mogłyby o tyle tylko być wciągnięte, w kombi- 
nację, że przedłożonoby im „do wiadomości“ o- 
gólny plan akcji tamtej grapy i zawezwanoby 
je w formie grzecznej, do przestrzegania ścisłej 
neutralności. Wyłaszczając zaś dalej, co rozu- 
mie przez matetjalną a r” korespondent 
proponuje, aby angielska flota Srodziemnego mo- 
rza przewiozła 10.000 Włochów do Tarcji, po- 
łowę ich wysądziła w Skodarze, a drugą poło- 
wę w Balonice, i aby za pomocą tego wojska 
rzeczona grupa mocarstw przeprowadziła likwi- 
iaci Tureji. 

akkolwiek fantastycznie i nawet dziecin- 
nie wygląda ten projekt, sfery wiedeńskie u- 
znały przeciek za właściwe wystąpić ostro prze- 
eiw niemu. W Pester Lloydzie zamieściły ko- 
manikat, w którym nazwawszy plan ten „idjo- 
tycznym” i „awantarniczym* w końcn oświad- 


Iiywt a paiędika 


- Patrzyłem na nią, a rzewność, nad którą 
ROR AĆ nie mogłem , opanowywała mnie po- 
i i łzy zasłoniły mi oczy. Ona podniosła 


głowę, spojrzała na mnie i z życzliwością, xdra- |JĄ 


Azającą niepokój, zawołała : 
— Panie Jalinsza ? anu jest? złe może 
jakie wiadomości ? -ęki 
— Nie, pani; nic mi nie jest — szepnąłem 
«zaledwie dosłyszanym głosem, nie wiedząc jak 
i nie śmiąc się tłómaczyć z mego rozczaro- 
wania, : p 
— Pan coś tai; mnie można i trzeba jak 
siostrze wszystko powiedzieć. 
— Pani! — zawołałem Śmielej — czy po- 
modlisz ty sięza mnie, gdy pójdę i zginę może, 
waleząc za wolność drogiej ojczyzny I 
Ona pobladła lekko. y 
— Ja każdego dnia modlę się za wszy- 
stkich — powiedziała — ale panie Juliusza, 


stając do walki, nie trzeba myśleć o Śmierci, 
tylko o zwycięztwie. 
- Mówiła spokojnie, ale drzały jej rączki, 


uy wyciągała cienkie nitki z białego płótna. 
dość jeszcze nie ustąpiła z jej lica, gdy 
franek nadbiegł z powrotem. Usiadł koło mnie, 
. jpojrzał na nas uważnie, zwrócił się potem do 
ddostry i zapytał nies eiie 
| A Adziu! co tobie? blada jesteś i waru- 
gona 
Ona nie nie odpowiedziała, a ja teraz do- 
piero zobaczyłem drobniutkie łezki na jej 


Franek spolrzał na mnie. 
— Julka! o czem mówiliście? — zapytał. 
Ona nie dopuściła odpowiedzi, ‘lecz uśmie- 
Qając się z za łez, rzekła starając się nadać 
święk głosowi i cechę żartu swoim 


We Lwowie, Środa dnia 9. Czerwca 1880. 


wszystkiego spodziewać. Owo% jeżeli i powyż- 
szy plan powstał w jego głowie, to mówiące pra- 
wdę, może on nawet łatwo go zrealizować, ale 
niech przedtem pozbędzie Się dwóch illazyj, 
mianowicie niech nie mniema, iż pracuje dla 
pokoju Europy, a następnie niech nie sądzi, iż 
owe inne mocarstwa, zawezwane do przestrze- 
gania ścisłej neutralności zechcą naprawdę z za- 
łożonemi rękami przypatry wać się burmistrzo- 
waniu Anglii na Wschcdzie. 

Już to przyznać potrzeba, że Pester Lloyd 
mniej więcej od tygodnia nie krępuje się niczem 
i nie robi sobie żadnej subjekcji w traktowaniu 
Gladstona. Pomiata nim z całą węgierską ru- 
basznością, swoich zdań o nim nie obwija w ba- 
wełnę, owszem, widocznie maumyślnie dobiera 
jak najostrzejszych wyrażeń, Pięknem za nado- 
bne odpłacają jemu i Austrji angielskie pisma 
inspirowane przez Gladstona, więc między pół- 
nrzędowemi austrjackiemi a półarzędowemi an- 
gielskiemi pismami toczy się obecnie mniej wię- 
cej taka sama walka, jaka przed rokiem psuła 
krew Niemcom i Moskalom. I co najciekawsze, 
że dzieje się to w chwili, gdy mocarstwa euro- 
pejskie pragaą udaną zgodą oszukać Turcję, 

iszą zbiorowe noty, zwołują konferencję i gra- 
ac same w oinciubabkę, Sądzą, że Świat, a 
przedewszystkiem Porta uwierzy w istniejącą 
między niemi harmonię. 


Według organów ministerjalnych, sejmy 
przedlitawskie otrzymają bardzo mało przedło- 
żeń rządowych, a i te są małej wagi, z wyjąt- 


kiem projektu zmiany krajowej ordynacji Wy- 


borczej, który w sejmie czeskim wniesiony bę- 
dzie, czyli zapewne dzisiaj już wniesiony aostał. 
Projekt ten dotyczy tylko kurji dworskiej, któ- 
ra się rozpadała na oddział ordynackiej posia- 
dłości (16 posłów) i oddział posiadłości wolnej 
(54 posłów), i nie obwodami jak w Galicji, ale 
razem wybierała. Ztąd poszło, że Wszyscy p?- 
słowie tej karji bywali albo sami centrahści, 
albo sami autonomiści, a raczej od czasu, gdy 
za rządów Lasser-Auersperga zdołano przeprzeć 
w niej wybór samych centralistów, i posiada- 
czom drobnych parcel tabularnych w byłym ob- 
wodzie Chebskim (Eger) nadano prawo głoso- 
wania w tej karji, co na przyszłość centralistom 
przewagę 40 posłów dało (w Górnej Anstrji nie 
mogąc drogą niby legalną, usiłowano takież pra- 
wo drogą zwyczaju nadać drobnym miejskim po- 
siądaczom tabularnym w Lincu i Welsie) — od 
tego czasu nie było widoku, aby autonomiści 
kiedykolwiek byli w tej kurji reprezentowani, 
pomimo że szlachta autonomiczna, a raczej kon- 
Serwatywna, narodowa posiada przeszło trzy 
czwarte całej ziemi, a Sign Jeszczć wię- 

„kady * = 
oni apiatkóm plasi A rony- Ames 
ogromną szkodę ponosi. 

Zmiana czeskiej ordynacji wyborczej była 
jednym z głównych warunków, pod któremi Czesi 
Radę państwa obesłali. Centraliści nmyślili byli 
zrazu podkopać Taaffago zawarciem ugody z Cse- 
chami bez jego pośrednictwa. Czesi postawili 
w r. 1878 w sejmie, a centraliści przyjęli wnio- 
sek, aby Wydział krajowy zajął się reformą or- 
dynacji wyborczej, przedstawili im zarys swoich 
żądań — bemacy jednak z odpowiedzią zwle- 
kali, aż okazało się, że albo wcałe nigdy nie 
serjo nie zamierzali ugody, albo zostali przez 
Herbstów i jemu podobnych od tego odwiedze- 


ni, Wydział krajowy zaś, z samych prawie cen-, 


tralistów złożony, niby pracował, ale właściwie 
nie nie robił. Nareszcie Taaff, objąwszy ster 
gabinetu, zwołał komisję ministerjalną, i tak od 
namiestnictwa jak i od Wydziału krajowego za- 
żądał materjałów, dotyczących zmiany ordynacji 
wyborczej. ; 
Ostatniemi czasy słychać było, że chodzi o 
odebranie owym 40 posiadaczom w Chebskiem 
prawa głosowania w tej kurji, coby o tyle było 


Th 


— Julek! — wesoło zawołał Franio, Wi- 
dząc uśmiech siostry. — Widzę, że ty umyśl- 
nie robisz przykrości Adzi, aby ją potem prze- 
praszać. Utóż za karę tym razem nie z prze- 
prosin. > 

Ośmieliłem się powiedzieć, że jakkolwiek 
przewinienie moje wielkie, to kara sroższa, niż 
najcięższa wina. l 

Franek nieocenionym, swobodnym swoim 
humorem, rozweselił nas, drsżniąc naprzemian to 
Ją, to mnie: prześladując delikatnie za moją 
wszy o W końcn powiedział z udaną wielką 

— Zresztą, jeżeli Jalek będzie cały dzień 
bardzo grzeczny, to pozwolę mu przeprosić 
Adzię na dobranec, mając na względzie słowa 
ewangelii, że „nie powinno słońce zapaść na 
gniew brata twego“. Jest fta wprawdzie mała 


uproszczeniem, że przecie kiedyś autonomiści 
mieliby nadzieję zostać z-kurji dworskiej wy- 
branymi. To się jednak nie ziszcza. Centraliści 
byliby wszelkich fora użyli, aby nie dopuścić 
wyjścia samych tylko antonomistów z dworskiej 
urny wyborczej, ićrudno nawet było od nich 
czegoś podobnego wymagać. Ale łatwiejszą zda- 
wała sią taka któraby centralistom. 
wprawdzie odjęła możność wybierania samych 
tylko swoich i dawała po słuszności także auto- 
nomistom pewną liczbę mandatów, ale też unie- 
możliwiłaby wybór samych tylko autonomistów. 

Rządowy projekt wnosi przeto, aby czeską 
kurję dworską z% jednego na pięć oddzielnych 
ckręgów wybore rozbito, i zniósłszy od- 
rębne prawo ordyfatów, owe 70 mandatów na 
te okręgi wedłag podatku i obszaru rozłożono. 
Zdaje się, że tem projekt jest ostatnią próbą 
pojednawczą ze strony rządu, z którym korona 
ma najzupełniej sję zgadzać; ale oraz i to się 
zdaje, że bemacy wszelką próbę pojednawczą 


„Oto taktyka centralistów, niegodna mę- 
adj» jeżeli się wzywa schmeykalistów do wnie- 
(sienia reformy wyborczej, to oni tę sprawę do 
|rządn odsyłają; a jeżeli rząd ją wniesie, to op- 
|ponują. Mamy jednak nadzieję. że rząd wniesie 
i projekt zapowiadany. Ma on obowiązek dać nam 


itọ moralną satysfakcję bez względu na przyszłe 


jlosy projektu, czem się taż wykaże, że obecna 
|ordynacja wyborcza nadal niemożliwą jest i 
zmienioną być musi. Na razie chodzi tylko o 


(usunięcie najjaskrawszej krzywdy, zapierającej 


| drzwi sejmu całej połowie szlachty; należy więc 
i spróbować, czy szlachta centralistyerna zechce 
iprzystać na reformę, która praw kurji tej nie 
narusza i owszem je ocala, pojednawezym dą- 
żeniom monarchy odpowiada i zadość czyni 
przekonanin, że ugoda raz kiedyś musi przyjść 
do skatkn. 

„Jeżeli jednak szlachta centralistyczna i 
teraz zechce być ogonem n. Schmeykala, który 
przecie w sejmie x roku 1878 dość otwarcie .0- 


odepchną, — tak przynajmniej postanowili prze- | świadczał się w mowach swoich za zniesieniem 


wódzey. Tagblatt opisuje, dlaczego Taaffs pomi- 
mo że jaż były dla niego pokoje na Hradczań- 
skim zamku przygotowane, do Pragi jednak nie 
ojechał. Pon ewkt udało ma się było za po- 
srednicwem arcyks. Ludwika Wiktora nakłonić 
centralistyczną szlachtę Ciech przy wyborach 
do Rady państwa, że także szlachcie auto- 
nomicznej kilka ( 
dała, a projekt zmiany krajowej ordynacji wy- 
borczej niezawodnie na słuszności polega: zda- 
wało się więc Taaffemu, że teraz i co do tej 
zmiany wyjedna kompromis, i to znowu za po- 
średnictwem bratą cesarskiego, arcyks. Ludwika 
Wiktora. Tymęzósem Karlos Auersperg, szef 
chabrusu i widomy herszt centralizmu bemac- 
kiego (właściwym jest Schmeykal, którego i 
Herbst słncha),. odmówił. Nadzieja, że Taaffa 
stanąwszy w kolę szlachty czeskiej w Pradze, 
będzie mógł obwieścić cesarzowi nowy kompro- 
mis w łonie kurji dworskiej, po czem by i ka- 
syn? pragskię z p. Schmeykalem ugiąć się było 
musiało — ta madzieja a oraz nadzieja pokojo- 
wego załatwierńa głównej nateraz wewnętrznej 
sprawy przedlitawskiej, zupełnie zawiodła. 
Taaffe już nie miał po co jechać do Pragi, a 
cesarz mógł tylko npomnieć przedstawiającą się 
mu gremialnie szłachtę do zgody. 


Zdaje się, że wtedy Taaffo zażądał od Cze- 
chów, aby go na tę, i tsk krótką sesję sejmową 
uwolnili od wniesienia projektu zmiany ordyna- 
cji wyborczej. Jedyny czeski członek Wydziała 
krajowego p. Zsithammer zainterpelował d. 5. 
bm. na posiedzeniu Wydziała, co Wydział od- 
powie na wypadek zainterpelowania w sejmie o 
powody, dlą których nie przedkłada projekta 
zmiany ordynacji, który mn sejm wypracować 
uakazał. Sprawozdawca Sckhmeykal odparł, że 
od owej uchwały sejmowej czasy bardzo się 
zmieniły, a w Wiednin Taaffa go zawiadomił, 
że rząd wniesie projekt, ton zatem pewnie mil- 
szy będzie Czechom od projektu Wydziała kra- 
jowego. Ztesztą sesja sejmowa będzie krótka, i 
sprawy tak ważnej niepodobna załatwić bez po- 
rozumienia się stronoictw. Marszałek krajowy 
Karlos Auersperg o tem porozumieniu nawet nie 
wspomniał, i tylko z całą sprawą Zeitharamera 
wprost do sejmu odesłał — co Zeithammer 
w protokole posiedzenia zapisać kazał. 

Posłowie czescy nie mogliby się wobec wy- 
borców zasłonić choćby nadzieją pokojowego za- 
łatwienia tej sprawy pomiędzy stronnictwami, 
nie mogli pozwolić na odłożenie jej, musieli 
wezwać rząd, aby słowa dotrzymał — rząd też 
dotrzymuje. Centraliści zapewniają w swoich 
organach, że projekt odrzncą, i że choćby na- 
wet sejm rozwiązano, na nie się to nie przyda, 
|bo bez centralistów niemożliwą jest obecność 
jtrzech ezwartych do zatwierdzenia zmiany or- 
dynącji wyborczej. Czeskie zaś dzienniki tak 
|sprawę biorą : 


4 ONE 


(ale i bardzo obojętnie: 
! — Zanadto męczącem byłoby dla mnie nieść 
dwa bukiety, niech pan będzie łaskaw. zaopie- 
kować się swoim podczas spaceru, a za przyj- 
ściem do doma włoży go Franio w wodę. 

Rumieniec szkarłatny wystąpił mu na twara, 
„cofnął się o krok, spuścił rękę x kwiatami, a 
ina mnie popatrzył takim wzrokiem, że gdyby 
takowy zabijał, to byłbym padł od raza, nie 
drgnąwszy nawet, lecz że tej 
ma, więc nietylko nie padłem, ale jak niepoczci- 
wy egolsta uśmiechuąłem się do niego. Stał je- 
'szcze chwil parę niemy i nieporaszony, a po- 
tem ruchem gwałtownym zmiął kwiaty i po- 
szarpał w kawałki. F , | 
|| Ona nie zwróciła na to uwagi, czy nie wi- 
„działa, czy też widzieć nie chciała. 

Za powrotem do domu kazał konie zaprzę- 


i tu ewangelicznego, ponieważ jest gać, pożegnał wszystkich, mnie lekko i z daleka 
ię p rea, a nie braciszka, lecz nie skłonił się i odjechał. Nie widziałem go więcej. 


wiem, czy Julek ma co tak bardzo przeciw tej 


wy EAR śmiał się i nas rozśmieszał drogi 
mój Franek i wkrótce rozpędził uroczysty i 
p nastrój, pod którym zostawaliśmy za 
ego przybyciem. 

d A izei bytności Emil B. by? kilka 
już razy w Jaworowie. Role nasze zmien BIĘ, 
i już nie ja jego — ale on mnie uważał za 
przeszkodę do szczęścia swego; to też czniem, 
że nienawidzi mnie x całego serca — nie bra- 
łem mu tego za ałe i owszem, robiło mi to 
rodzaj pranadści Brzydkie to było uczucie 
i niechrześcjańskie, lecz przyznaję się do niego. 

Pamiętam, raz na spacerze w tym samym 
lesie, w którym przy pierwszej bytności jego 
tak rozpaczałem, przechadzaliśmy się w całem 
towarzystwie, obie panie, matka i córka, Tosio, 
nas dwóch i Emil. Zauważał, że zbieram kwiś- 
ty, dobierając wonne i piękne: konwalie, stor- 

ii dzwonki; wiedział dla kogo. I on na- 
tychmiast zaczął bukiet układać z zamiarem 
ofiarowania go jej także. I w chwili gdym zbli- 
żył się do niej, by oddać moje kwiaty, i on ży- 


om2" Poskarzę na ezed Franiem, bo nie| Adzia wyolasaela Toca A T a 
m a em, DO Mie a nga 8 a m e A 
toą jaż drugi rar Ryan tak smu a ear Sor rzekła bardzo grzecznie 


słów, ido niego uwracając się, 


Niestety i mój raj miał się skończyć niedługo, 
a skończył się prędzej niż mogłem się spo- 
palawadi 
- ednego raną, jak zawsze, siedzieliśmy przy 
śniadaniu pod ukochaną naszą lipą — (Sia, jaż 
zwała się naszą ukochaną, już, mówiąc o niej, 
tak się tylko wyrażaliśmy. Szafarka s jakimś 
interesem gospodarskim przyszła do samej pani 
1 stojąc za jej krzesłem, zdawała relacje czy 
odbierała rozkazy, daiś już nie pamiętam. Wtem 
ozwało się donośnym i czystym głosem wołanie : 
— Garnki drutować| garnki dratować! i 
razom z tem wołaniem wszedł na dziedsiniec 
druciarz z torbą skórzaną przez plecy, ze gwo- 
jami rozmaitego gatnnku dratów, okurzony, ame- 
czony, widoczaie z dalekich stron idący, 
Bzafarka podchodząc ku niema, rzekła nie- 
cierpliwie ; 
— Nie ma tu żadnej roboty, darmo sobie 
piersi nie zrywajcie wołaniem. Idźcie do wsi, 
tam prędzej znajdziecie garaki potłaczone. 
„Drneiarz tymczasem postępował ku stołowi, 
Adzia spojrzała na niego, gwałtowny rumieniec 
oblał ją całą i tak jakoś niezręcznie postawiła 
galaterkę porcelanową, którą właśnie trzymała 
w ręku, iż uderaywszy o ucho od samowara, 
rozbiła ją na dwie połowy, lecz pomimo szkody 


„mandatów do lzby posłów cką 


właściwości nie 


kurji dworskiej: to zawsze jeszcze pozostawa- 
łoby rozwiązanie sejma. Może pomiędzy wy- 
boreami tej knrji duch wieje bardziej pojednaw- 
czy, jak pomiędzy posłami, pod gwiazdą gabi- 
netu anerspergowskiego wybranymi. A ora£ 
modziło bv się spróbować, czy pp. Herbst i 
Schmeykal ciągle jeszcze mogą liczyć na niemie- 
ludność miast i gmin wiejskich.  Wąt- 
pimy, aby ci panowie, gdyby próbę kilkakroć 
powtórzono, tak samo wysali x niej zwycięzko 
jak posłowie czescy. * 

Te wywody czeskie bardzo zaniepokoiły 
eentralistów. Zdaje się, że sejm czeski będzie 
rozwiązany, że w jesieni znown się zbierze, a 
gdyby znowu odrzucił reformę wyborczą, Taaffe 
dopóty będzie rozwiązywał, aż się wyborcom 
Niemcom to Sprzykrzy i wybiorą posłów pejs- 
dnawczych. : - 


Posłowie słowieńscy sejmu krajńskiego - żą- 
dali rozwiązania sejma i nowych wyborów, gdyż 
do obecnego sejma już nie wstąpią. Sejmu nieroz- 
wiązano, natomiast namióstnik i ministerstwa 
kilka życzeń Słowieńców pod względem języka. 
uwzględniają, i Słowieńcy pewnie wejdą do 
zejmu. , 
, Sejm salebargski, w którym  antonomiści 
mają większość dwóch trzecich, nie posiada wi- 
cemarszałka, a gdy tak autonomiści jak eentra- 
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OGŁOSZENIA przyjmują się sa opłatą È el. 
zd miojcea ebjęiołci jednego wiszma drobnym 
drukiem. 


Bekiamy w rubryce „Nadestanoe“ 
20 ct. od E i p 


te niedobory najpierw z nieobmyślenia 
przez sejm pokrycia na kredyta dodatkowe, 
powtóre ze wzrastających z roku na rok 
wydatków w takich rubrykach budżetu, w 
których Wydział krajowy nie jest w możno- 
ści przestrzegać, aby preliminowana kwota 
nie była przekroczoną. 

Co do pierwszej przyczyny niedoborów, 
to okoliczność, iż w latach przed rokiem 
1877 pomimo nieobmyślenia przez sejm po- 
krycia. kredytów dodatkowych, te kredyta je- 
dnakowo to z oszczędności innych, to głó- 
wnie ze wzrastających ponad preliminarz co- 
rocznie dochodów były pokrywane (jeden 
cent dodatku krajowego przynosił coraz więk- 
sze z każdym tokiem dochody) — okoliczność 
tą ośmielała coraz więcej komisję budżetową 
i sejm do pozostawiania- kredytów dodatko- 
wych bez. obmyślenia pokrycia. Ale od r. 
1877 stan rgeczy się zmieniać zaczął. Cent 
dodatku krajowego nie wydąwał w tej sa- 
mej proporcji jak dawniej wzrastającego re- 
zultatu, z powodu upadku dobrobytu, więc 
i niedobór budżetowy. nie znachodził pokry- 
cia i pozostawał istotnym niedoborem w zam- 
knięciach rachunków. 

I tak w r. 1877 pierwotnie prelimino- 


wane wydatki czyniły 2,513.595 złr. 
kredyta dodatkowe nio- 

pokryte 262.161 , 
razem więc wydatki czy- 

nit | 2,775.756 , 
A gdy dochody, imi- 

jj uaan aa pawi 2,513.595 , 

| . więc, niedobór  budżeto- 

wy był | 262.161 


podczas gdy z przewyżki ý 
doako przybyło m wii 
cie tego niedobru tylko 62,838 
złr. w. a. | 
Istotny więc niedobór nie- 
pokryty na r. 1877 wynosił 199.323 , 
Gorszy był „jeszcze rezultat na r. 1878. 


liści oświadczyli, że nikt z ieh grona nominacji| Gdy bowiem w! roku 1877 nadwyżka wy- 


na wicemarszałka nie przyjmie, a nawet w ra- |datków' nh szpitale, 


zie zamianowania cały sejm opponować będzie 
więc też i nie otrzyma wicemarszałka. Będzie 
to unikat, poniekąd sprzeczny z konstytacją, 
gdyż okręg, który wybrał marszałka, nie będzie 
właściwie reprezentowany w sejmie, skoro mar- 
szałkowi nigdy nie byłoby wolno zejść x fotela 
prezesowskiego i wystąpić w roli posła. Poszło 
to podobno z tego, że od utraty jednego głosu 
zawisła utrata dwóch trzecich dla aatonomistów 
a utrata jednej trzeciej dla centralistów. 


Komenderujący Pogranicza jen. Filipowicz, 
objeżdżając granicę slawońską, zapowiedział już, 
że Pogranieze będzie z Kroacją połączone, i wzy- 
wał do wybierania posłów spokojaych. Jedno z 
głównych życzeń Kroatów już tedy tak jak speł- 
nione, i dlatego przystali na nową ugodę finan- 
sową z Węgrami nie bardzo korzystną. 


Sprawy sejmowe. 
I. 
(Niedobory budżetowe.) 

Już wczoraj wspomnieliśmy, że w la- 
tach 1877, 1878 i 1879 znaczne niedobory 
okazały się w budżetach krajowych, razem 
wynoszące przeszło milion złr. A powstały 


"szkoły, szupaśnictwo i 
kwaterunkowe wynosiła tylko 78.674 złr., 
to w r. 1878 te same wydatki ponad preli- 
minarz podniosły się o 242 829 złr. A gdy 
preliminowane na r. 1878 wydatki wraz z 
niepokrytemi kredytami dodatkowemi wy- 
nosiły 2,770.979 złr., a dochody prelimino- 
wano na 2,614.351 i tym sposobem już w 
budżecie samym było niedoboru niepokrytego 
156.628 złr., zwyżka zaś dochodów nad pre- 
liminarz wynosiła jedynie 60.851 złr.: więc 
tym sposobem « niedobór niepokryty na rok 
1878 wzrósł do sumy 338.606 złr. 

Niedoboru za rok 1879 dokładnie je- 
szcze nikt obliczyć nie może, gdyż zamknię- 
cie rachunków nastąpić może aż w końcu 
czerwca, lecz z danych już teraz buchhaltecja 
Wydziału krajowego oblicza niedobór na r. 
1879 w przybliżeniu na 193.000 złr. 

W preliminarzu na rók*1890, przedło- 
żonym Bejmowi, wykazany jest niedobór na 
rok 1880 w kwocie 259.421 złr. 

Zliczywszy te wszystkie niedobory bu- 
dżetowe z r. 18771878, 1879 i 1880, wy- 
nosi ogólny niedobór około jeden milion złr. 
w. a, 


-e 


|i zmięszania się, roześmiała się wesoło, a prze- 
cież trochę nienaturalnie i zawołała na idącego : 

— Chodście ! chodźcie ! Ot przez moją nie- 
zręczność będzie robota dla was. 

Drnciarz przystąpił, spojrzał na obie panie, 
zdawało mi się, bo już go śledziłem od chwili, 
giy zauważałem zmięszanie Adzi xa uzazaniem 
się jego, zdawało mi się, że się uśmiechnął pod 
bujnym i pięknym ciemnym włosem, a potem 
natychmiast spaściwszy głowę, począł się ba- 
cznie przypatrywać stłaczonej salaterce ; spoj- 
rzałem na Frania i w tej chwili spostrzegłem, 
że także zamienił z przybyłym spejrzenie, które 
ogro mi podać myśl, że nie pierwszy raz się 
widzą. Nie wiedziałem jeszeze kim jest, ale już 
wiedziałem, że nie tym, 
Błysnęło mi w umyśle, że może on być niosą- 

m nam wieści o naszem przeznaczeniu. Dru- 
ciarz tymczasem obejrzawszy stłaczoną salater- 
kę, usiadł na gazonie w pobliżu naszego stołu 
i jął się naprawy tak zręcznie, jak gà by nigdy 
nie innego nie robił. Po chwili po niź 


głosem : 


kim się przedstawia. ! 


I ósł głowę . 
1 rzekł tym samym czystym i bardzo miłym 


j 

bry znajomy Frania, gdyż już i pierwej bywał 
w tamtych stronach, a którego ja nie widziałem 
„migdy, lecz dużo o nim słyszałem. Poznawszy 
się xe mną, powiedział mi, że wzywa mię na- 
tychmiast Teofil Wiśniowski do Lwowa, zkąd 
jako propagatora zamierza wysłać do miast, 
gdzie są wyższe gimnazja dla wciągania w spi- 
sek studentów. Powiedział nam potem, ż: rze- 
czy idą bandzo dobrza, że.spissk w Krakowskiem 
„rozszerza Się bardzo, . że w Poznańskiem robi 
on ogromne postępy, żę Mierosławski jest już 
tam, i że wyfśbia plany przyszłych działań. 
Mówił z energią i z zapałem, wierzył głęboko 
,w sprawę, której służył ; dziwny miał dar po- 
ruszania serc i umysłów. Wzrostu był mierne- 
go, ale bardzo szykowny, w ruchach lekki, lek- 


kością góralską, którą zapewne wyrobiły w nim 


| dalekie wędrówki piesze, jakie odbywał po kra- 
jj jako emisarjnsz. Wtedy przedstawił się nam 
, brunetem o czarnych łukowato zagiętych brwiach, 
jsłemnym zaroście i kraczych włosach spadają- 
cych na ramiona, Z natury zaś był jasny blon- 
dyn. Zdziwiłem się, jak go mogli Adzia t Fra- 
nio poznać tak zmienioną powierzchowno- 


— Ale to będzie więcej kosztowało, jak a i dowiedziałem się, że pierwej, gdy raz 


zwykła gliniana miska. 
Franio uśmiechnął się — a Adzia rzekła: 


ył a nich z Franciszkiem Wiesiołowskim , a- 
mówił się, że jeżeliby kiedykolwiek pojawił się 


— Wiemy o tem, a w dodatku dostaniecie jako kominiarz, druciarz, *węgier x kramikiem 


jeszcze śaiadanie. 

— Bardzo się zda, panienko, odpowiedział, 
bo e i z dalekiej drogi, zmęczony i snie- 
wolony. 

Bzafarka odeszła, lecz słażący kręcił się 

jeszcze, usługując koło stołu. Adzia podała o- 

wema druciarzowi spory talerz mleka kwasne- 

go i kawał chleba, Nareszcie skończyło się 

a i słażący zabrawszy naczynie odda- 
się. i 

Franek stał już przy nim, uściszął ma rękę 
i zawołał wesoło: 


— Jak się masz Edwardzie — czy do nas |14G 


w poselstwie ? 
—- Tak — 
rego zapewne w tym młodzieńca 
zwracając się do mnie. i 
Przystąpiłem do nich, i jua cała tajemnica 
była mi jasną, Był to Edward Dambowaki, do- 


ns plecach, łab pod jabąbąćś inną postacią, da 
się im poznać przez gest, przyciskając prawą 
rękę do lewego biodra, co oznaczać miało uję- 
cie broni do walki za ojczyznę. Po wykonaniu 
też „geatu; Adzia poznała go, a słysząc, że 
wzałarka hie myśli ma dać żadnej roboty, z u- 
mysłu stłakła salaterkę, aby go módz bez po- 
dejrzenia przytrzymać i dać sposobność powie- 
dzemia, z czem przyszedł, 

Tąk, przyszedł i przeciął złociste pasmo 
najpiękniejszych dni moich... W kilka godzin 
po bytności jego, siedziałem już na bryczce, ja- 

do Lwowa. 

Była to pierwsza ofiam, którą złożyłem na 


ale głównie do Julinsza S; któ-|ołtarzn ojczyzny! A niech nikt nie mówi, że 
poznaję, rzekł baja ak Dziń, gdy położę za nią życie, nie 


to miąło połowy tej wartości 
p (0. d. a.) 


Niedobory te z przeszłości, nie mogą]. 


być pokryte teraz podwyższeniem dodatku 
krajowego. A nawet niedoboru z roku bieżą- 
cego nie można pokryć podwyższeniem do- 
datku na rok 1880, gdyż już pół roku u- 
płynęło, więc cały ciężar spadłby na drugą 
połowę roku, co przy dzisiejszym smutnym 
stanie ekonomicznym byłoby wielką klęską. 
Z konieczności sejm nic innego nie będzie 
mógł uczynić, jak uchwalić pożyczkę jedne- 
dnego miliona złr. w. a. z spłatą tej poży- 
czki na dłuższe lata, 

Ale co zrobić z budżetem na rok 1881? 
Czy będzie kraj w stanie płacić jeszcze wię- 
ksze dodatki krajowe? Nam się zdaje, że 
jeżeli się nie poprawią stosunki, to i do- 
tychczasowy dodatek krajowy nie uczyni ty- 
le co dawniej. Podług prelimmarza na rok 
1881 wypadałoby dla pokrycia spodziewa- 


nego niedoboru podnieść dodatek krajowy ©, 


cztery centy. Od r. 1881 nastąpi nowy roz- 
kład podatku gruntowego, który w Galicji 
podnieść się ma przeszło o 134 miliona. 
Więc i bez podniesienia o 4 centy dodatku 
krajowego zwiększy się dochód tak dalece, 
że o 2—3 centy dotychczasowy procent do- 


datku krajowego zniżyć by można. Lecz w, 
takim razie zajdzie ta niesprawiedliwość, że” 


właściciele gruntów opłacaliby sami jedni tę 
nadwyżkę, której funduszowi krajowemu do 
pokrycia niedoborów potrzeba, ponosząc przy- 


tem i wyższe podatki państwowe. Płacący, 


zaś podatki zarobkowe, dochodowe i domo- | 
we, płaciliby mniej niż dotychczas opłacają. ! 

Nie wypadłoby więc nic innego, jak in-' 
ny procent dodatku krajowego nałożyć na 


podatek gruntowy, a inny ma podatki zarob- ; 


kowe, dochodowe i domowe. 


wy dla Galicji na rok 1881, 
nie można obliczyć, jaki rezultat ztąd wy- 


Od tego czasu pojawiają się w sejmie kra- 
jowym liczne interpelacje i wnioski, które je- 
dnak do dzisiaj nie odniosły skutku. I tak na 
sesji sejmowej w r. 1872 interpelował dzisiej- 
szy minister, dr. Florjan Ziemiałkowski komi- 
sarza rządowego 0 przyczynę wykluczenia pra- 
wa polskiego z egzaminów. Snać jednak w Wie- 
dniu, gdy najwięcej dla tej sprawy mógł zdzia- 
łać, zapomniał o niej. W dniu 17. stycznia 
1874 postawił poseł Euzebiusz Czerkawski 
wniosek wzglądem przywrócenia prawa polskie- 
go, który to wniosek na dniu 27. lutego tegoż 
roku przeszedł w uchwałę. W dniu 4. maja 
1875 poseł Ludwik Skrzyński uczynił podobnyż 
wniosek, odesłany do komisji edukacyjnej, która 
wypracowała obszerny elaborat bardzo cenny i 
przedłożyła takowy sejmowi, gdzie również za- 
padła uchwała, aby wezwać rząd do wprowa- 
dzenia prawa polskiego przynajmniej przy egza- 
minach ścisłych, Również Wydział krajowy i 
wydziały prawnicze robiły liczne przedstawie- 
nią w tej sprawie, lecz wszystkie te usiłowania 
nie zostały uwieńczone nawet takim skutkiem, 
aby rząd jakąkolwiek dał odpowiedź. Pomimo 
tego, tak widocznego lekceważenia spraw kraju 
i tak poyatayoh głosów, -delegacja nasza nie 
jwidziała powodu poruszenia tej sprawy w Ri- 
dzie państwa, pomimo że, jak nikt nie zaprze- 
„czy, Bajstosówniejszą do tego chwilą były tego- 
roczne rozprawy budżetowe. 

|,. Tak więc prawo polskie jest zupełnie wy- 
kluczone od wszelkich egzaminów, a na uni- 
wersytecie lwowskim nie ma dlań: nawet oso- 
bnej katedry, i że zupełnie jeszcze z wykazu 
wykładów nie znikło, zawdzięczać to należy 
prof. dr. Andrzejowi Fangorowi, który je z ła- 
ski w cztarech godzinach tygodniowo jako przed- 
miot nadobowiązkowy wykłada. 


Natomiast obowiązkowem jest przy wszel- 
kich egzaminach prawniczych prawo niemieckie, 
które, przynajmniej jak ono obecnie na naszych 
uniwersytetach jest traktowane t. z. ze stano- 
wiska czysto niemieckiego, a na uniwersytecie 
lwowskim nawet po niemiecka, nie może w mło- 
dzieży polskiej i w ogóle w.prawnikach pol- 


Lecz i w tym względzie zachodzą rari skich budzić takiego zajęcia, jak to może ma 


dności, dopiero bowiem w jesieni podatkowa! 
komisja centralna ustanowi podatek grunto- | 


miejsce w innych prowincjach austrjackich, du- 
chowi tegoż prawa więcej pokrewnych. Prawo 
niemieckie jest wprawdzie obok prawa rzym- 


obecnie więc skiego podstawą obowiązującej powszechuej księ- 
Igi ustaw cywilnych, jednakże dokładna i histo- 


płynie dla dodatków krajowych, t. j. jaki iryczna znajomość prawa niemieckiego nie jest 


procent nałożyć wypadnie. A zresztą mogą! 


być uchwalone zmiany i w samych podat-| 
kach, gdy się Rada państwa w jesienij 
zbierze. 3 

Kto więc wie, czy nie odpowiedniej by- 
ło by i na rok 1881 pokryć niedobór w ten 
sam sposób jak na rok 1880, t.j. przez za- 
ciągnięcie większej o 250.000 złr. pożyczki, 
którąby zamortyzowano w dłuższym przecią- 
gu lat, gdy się stosunki ustalą i już na pe- 
wnych danych obliczać można będzie rezul- 
tat dodatków krajowych, z każdego centa 
otrzymać się mający. 


O potrzebie nauki prawa polskiego 
na uniwersytetach w Galicji. 


Każdy nie obeznany bliżej z ustrojem uni- 
wersytetów w Galicji, zdziwi się może tytałem 
niniejszego artykała, gdyż nauka prawa polskie- 
go na aniwersyte polskich ' mau się 
rzeczą tak naturalną, i% dowodzić jej potrzeby 
jest co najmniej zbydócznem. Wielu nawet są- 
dzi, iż prawo polskie rzeczywiście na uniwer- 
sytetach naszych godne siebie zajmuje stanowi- 
sko. W rzeczywistości niestety rzecz się ma 
zupełnie przeciwnie. 

Gdy tedy na zbliżającą się sesję sejmową 
młodzież uniwersytetu lwowskiego w łączności 
z senatem akademickim i insemi korporacjami 
prawniczemi zamierza wnieść petycję 0 wezwa- 
nie rządu do ustanowienia systemizowanej ka- 


tedry prawa polskiego na uniwersytecie lwo- | zastąp 


wskim, oraz wprowadzenia tegoż prawa jako 
przedmiotu obowiązkowego przy egzaminach 
państwowych i ścisłych, przeto zupełnie na cza- 
sie będzie obeznać szersze koła z historją tej 
sprawy, jej ważnością i obecnym jej stanem. 

Prawo polskie było zawsze na wszechnicy 
lwowskiej przedmiotem obowiązkowym przy e- 
gzaminach ścisłych. rządzenie z dnia 2. 
października 1855 L. 172 Dz. u. p. utrzymało 
prawo polskie na uniwersytecie lwowskim, a 
YE O z dnia 27. lipca 1856 L. 10078 
wprowadziło je także na naiwersytecie Jagiel- 
lońskim jako przedmiot obowiązkowy dy sp 
minach ścisłych. Dopiero rozporządzenie o egza- 
minach ścisłych z dnia 11. kwietnia 1872 wy- 
kreśliło prawo polskie z przedmiotów obowiąz- 
kowych przy wszelkich a czem ów- 
czesny mini oświaty wyraśnie nieprzyjaźne 
swe względem Polakó 


słów kilka o dzisiejszem prawosławia. 


Juliana Bartoszewicza. 


(Ciąg dalszy.) 


Ale z Polski dostał się też do moskiew- 
szczyzny zdrajca tej cerkwi Prokopowicz. Wy- 
szedł za jego sprawą bezimiennie paszkwil: pod 
tytułem „Mołotok* (młotek), mocno nasiąkły po- 
jęciami Lutra, uderzający zdaleka, ale prosto na 
cerkiew. Łopatyński wtedy arcybiskup Tweru, 
ujął się za wiarą i wy wał odpowiedź 
„Młotkowi.* Bironowi i jego pochlebeom wyda- 
ło się to wystąpienie ciężką obrazą luteraniz- 


stronników „kamienia wia- 
ry. W tej genialnej procedurze moskiewskiej 
wszystko mogło służyć ža dowód, wszystko ob- 
winiało, Zbrodnią było kiedy kto cudzoziemców 
nazywał: „ludźmi albo ladziskami, kto narze- 
kał, że ich państwo wielu żywi itd. Skutkiem 
tego padały dostojne ofiary, jeżeli władykom mo- 
skiewskim można dodać anreolę. Łopatyń- 
ski dostał knutem, justigć et torturé sans merci, 
wyraża się o tem Francuz. Pozbawiony biskup- 
stwa, kapłaństwa, mnichostwa. Caryca Anna 0” 
sza MU ski nazwisko i nazwała razstry- 
gą, Fedorem Leontjewem. takim razstrygą 
jak sławny w dziejach FS mezi dtig 
mozwańców Gryszka Otrepiew. Wyrok skazują- 
cy go na karę nie powiada, za co pokutuje ofa- 
ra, tylko jest wyrażenie ogólne „za winy wa- 
żne.” Inny także Lew Jurłow, woroneżski bi- 
akup, sieczony knutem. Pozbawiony stanu, wię- 
śniem był długie lata Teodozy Jamowski; ten 
nikczemny człowiek z innego względu, zasłagi- 
wał na los, który go spotkał: brał adzisł w wy- 
stąpieniach kniazia papy, to jest przedrzeźniał 


śladować wszystkich 


w stanowisko zaznaczył. | w 


mu; Prokopowicz począł bez miłosierdzia - prze- 


znowu niezbędną do jej zrozumienia, a z dra- 
giej strony nie da się zaprzeczyć, że w prawach 
aastrjackich dadzą się odszukać instytucje pra- 
wre, które właściwie w prawie polskiem począ- 
tek swój biorą, a co nawet sami Niemcy przy- 
znają. 

Jeżeli zresztą w studjam prawniczem idzie 
o to, aby przez porównanie rozmaitych syste- 
mów prawnych podać sposobność nabycia gran- 
townych podstaw do zrozumienia obecnego sta- 
nu prawodawstw europejskich, to prawo polskie 
podaje do tego właśnie lepszą nawet sposobność 
niż prawo niemieckie.. Prawo polskie jedyne w 
Europie z pomiędzy praw rodzimych zdołało się 
rozwinąć na grancie czysto narodowym i w roz- 
woju swym sięgło daleko poza wieki średnie, 
podczas gdy prawie cała Europa wcześniej lub 
później przeniosła prawo rzymskie nad prawa 
własne. Prawo polskie może tedy właśnie służyć 
jako typ praw narodowych rodzimych, w śŚre- 
dnich wiekach poczę:: Z, swój biorących, ono mo- 
że nawet dawać wskazówki innym narodom a 
głównie Niemcom, jaki kieranek byłyby przy- 
brały niektóre wspólne instytucje „prawne. w 
dalszym rozwoju ich praw rodzimych, gdyby ta- 
kowe przeż prawo rzymskie zupełnie wyparte i 
zastąpione nie zostały. , 

Jakkolwiek nie rościmy sobie najmniejszych 
pretensyj, aby obce narody wyższość tę prawa 
polskiego nad własne uznały, to jednak nieza- 
przeczenie mamy prawo domagać się, aby u nas 
w Polsce na polskich uniwersytetach prawo pol- 
skie a powodu swych niezaprzeczonych zalet 
godne siebie zajmowało stanowisko. Co więcej 
okoliczności te przemawiałyby może nawet za 
ieniem u nas prawa niemieckiego prawem 
polakiem, gdyby nie trzeba się liczyć z oporem 
rządu, i gdyby nie to, że należymy politycznie 
do monarchii austrjackiej, której ustawodawstwo 
koniec końcem nosi ma Sobie pewne cechy pra- 
wa niemieckiego. Nic jednak słaszniejszego, jak 
równouprawnienie nauki obu tych praw nauni- 
wersytetach w Galicji. 

e prawo polskie także dla praktyki ma 
znaczenie, tego żaden z naszych prawników nie 
zaprzeczy. Świadectwem tego odwieczne spory 
tak u nas jak i w ościennych ziemiach polszich 
sią toczące, iż wspomnę tu tylko proces w ze- 
szłym roku przez sądy warszawskie ostatecznie 
rozstrzygnięty, który ciągnął się jeszcze od króla 
Stefana Batorego, jak niemniej spory mające 

s podstawę w starych dokumentach czasów 
Ę ch sięgających. S wiadectwem także biura 
ya „krajowego, do których należy wyda- 
anie certyfikatów szlachectwa. Niemniej też 


zaba Sn 


papieża. Uwięziony Warlaam Wanatowicz me- 
tropolita kijowski. Poprzednio Piotr jepiskopa 
rostowskiego Dosyteja ukarał Śmiercią. Karna 
statystyka cerkwi moskiewskiej pokazuje, że 19 
władyków było pozbawionych władzy, stanu i 
cierpiało od carów i caryc. Chociaż, czasy biro- 
nowskie minęły, pozwala sobie i caryca Elźbie- 
ta podobnych zabawek. A uważajmy, że caryca 
Elżbieta była pobożną, chciała odnowić patrjar- 
chat. Duchowieństwo pomagało jej obalić rząd, 
bo rachowało na jej prawosławie. Pop jej spo- 
wiednik Dubiański, człowiek chytry, dworak 
przebiegły, czas jakiś kierował nią zupełnie. 
Grał rolę prostączka i to mu dawało wielką si- 
le, bo nikt go się nie obawiał. Dubiański po- 
zwracał z wygnania tych władyków, którzy je- 
szcze pozostali przy życiu, Dubiański namówił 
carowę, że poszła za mąż za kozaka Razumow- 
skiego, bo widział w nim człowieka pobożnego, 
który będzie popierał cerkiew, choćby przex sa- 
mą wdzięczność, że Spiewakiem będąc, djakiem 
przy cerkwi, zrobił los. Carowa ściśle przestrze- 
gała postów; raz kanclerzowi swemu Bestuże- 
wowi kazała prosić aż patrjarchy carogrodzkie- 
go 0 pozwolenie używania potraw grzybowych 
w post. Szczególny kaprys samowładztwa! ` Pa- 
trjarcha carogrodzki nie miał jag od dwnstu lat 
na móskiewszczyżnie żadnej władzy; byli pa- 
trjarchowie caraey, moskiewscy, potem synod 
był najświątobliwszym patrjarchą, Zatem we- 
dłag kanonicznych przepisów moskiewskich, ca- 
rowa powinna była żądać dyspensy od posta od 
swojego synodu. Odwołając się do patrjarchy, 
sprowadzała kolizję władz, ale tego na szezę- 
ście nie rozumiała. Trzeba się przecie stawić w 
położeniu carowej. Ządać odpustu od ‘swoich po- 
pów, od swoich wiernych poddanych, których 
jednem skinieniem strącało się w z EW iło 
się knatem ? Gdzież powaga carska? Odwołała 
się tedy Elżbieta do tradycji, bo jażcić w jej 
przekonaniu ‘więcej ważył patrjarcka niż naj- 
iątobliwszy synod. 


dze grabo błądzą właśnie z powodu nieznajo- 
mości praw polskich, regulując stosunki czy to 
gminne, czy kościelne, czy szkolne, Wiele w 
końca instytucyj prawą polskiego utrzymuje się 
podziśdzień w zwyczaju w naszem społeczeń- 
stwie a szczególnie na wsi, iż znowu wspomnę 
tu tylko oddawanie pewnych gruntów w zastaw 
wraz z dozwoleniem użytkowania z nich w celu 
zupełnego umorzenia kapitału wraz z procen- 
tami. Stosunek taki w obowiązującem prawie au- 
strjackiem wyraźnie jest zabroniony $. 1372 
ust. cyw. a zresztą zastaw nieruchomości w po- 
łączeniu z oddaniem tejże nieruchomości w dzie- 
rzenie zastawnika prawu sustrjackiemu jest zu- 
pełnie nieznany. Co robią sędziowie, gdy do- 
stają pozwy w takich sprawach, nie mia- 
łem sposobności się przekonać, lecz wiem, iż 
wielu prawników widząc ten stosuuek między 
naszym ludem dziwią się nad onego naturą i po- 
chodzeniem, gdyź w prawach znajomych im 
podobnego stosunku nie znajdują, a co naj- 
więcej odnoszą go do rzymskiej antichresis, nie 
mogąć sobie znowu wytłómaczyć, zkąd lud nasz 
zasadami prawa rzymskiego tak głęboko się 
przejął. 

Te to praktyczne względy skłoniły nawet 
rząd moskiewski do utworzenia osobnej katedry 
prawa polskiego na uniwersytecie warszawskim 
i do pozwolenia pojedyńczym docentom wykła- 
dów tegoż prawa nawet na uniwersytecie w 
Petersburgu. Moskwy niezawodnie nikt przecie 
nie posądzi, iż czyni to z jakichś sentymentów 
kn Polakom. A 

Także ze względu ma stanowisko, jakie w 
rzeszy ludów monarchii «sustrjacko-węgierskiej 
zajmujemy, a zwłaszcza wobec nstaw konstytucyj- 
jnych zapewniających krajom koronnym swobodny 
rozwój na podstawie ich przeszłości dziejowej i 
praw historycznych, rząd nie powinien się o- 
pierać temu najsłnszniejszemu w świecie a tak 
często objawianemu żądaniu i niewątpliwie u- 
czyni mu nawet w najbliższej przyszłości za- 
dość bodaj dla samej konsekwencji z ustawami, 
bo jakżeż naród może się rozwijać na podsta- 
wie praw historycznych, jeżeli nic się ku temu 
nie czyni, aby w nim Świadomość tych praw 
utrzymywać, lecz nawet przeciwnie wszystko 
dąży do tego, aby mu te prawa jak najprędzej 
wydrzeć z pamięci? Zresztą bodaj tym sposo- 
bem wypadałoby rządowi austrjackiemu spłacić 
choć w części te krzywdy, jakie na początku 
swego panowania W Galicji właśnie w skutek 
grubej nieznajomości praw polskich wyrządził. 
Jakim sposobem się to stało, dowiedzieć się 
może ciekawy czytelnik z króciuchnego, lecz 
nader cennego memorjałą względem zaprowa- 
dzenia oddzielnego najwyższego sądu krajowego 
w Galicji, wypracowanego przez dr. Tomasza 
Rayskiego w r. 1868. 

Najsilniej jednak przemawia za wprowa- 
dzeniem nauki prawa polskiego jako przedmiotu 
obowiązkowego na uniwersytetach naszych, 
wzgląd na dobro nauk prawniczych w ogólno- 
ści. Zastanawia częstokroć myślących prawni- 
ków ta okoliczność, że chociaż prawnicy naj- 
silniejszy u nas zastęp inteligencji stanowią, to 
jednak zamiłowanie do nauk prawniczych jest 
prawie: żadne, a literatura prawnicza bardzo 
ubogą. Po rozważeniu wszelkich okoliczności 
przyjść się musi do tego przekonania, iż obok 
innych przyczyn tego zjawiska, a mianowicie 
braku nauki prawa choćby w najogólniejszych 
zarysach w szkołach średnich i traktowania za- 
wodu prawnika jako rzemiosła, najgłówniejszą 
jest brak nauki prawa polskiego, jako przsd- 
miotn obowiązkewago na naszych uniwersyte- 


to doskonale, że jedynie nauka prawa polskiego 
zdołałaby obudzić w niej silniejsze zamiłowanie 
do nauk prawniczych w ogólności, a przeko- 
naniu temu daje najsilniejszy wyraz w obecnej 
petycji. Gdyby prawo polskie było przedmio- 
tem obowiązkowym a katedra jego należycie u- 
posażoną, młodzież mogłaby skutecznie już w 
czasie stadjów uniwersyteckich pracować mając 
pod bokiem bogate a nieopracowane jeszcze w 
znacznej części Źródła, czy to w bibliotekach, 
czy archiwach, tak publicznych jak prywatnych. 
Ža obecnie młodzież na wydziale prawniczym a 
i starsi prawnicy prócz szczupłego chyba grona 
profesorów. prawie znaku życia naukowego nie 
dają, leży niewątpliwie w obecnym systemie 
nauk prawniczych. Prawo niemieckie bowiem— 
jak to już wykazaliśmy — nie może u polskich 
prawników budzić wielkiego zajęcia, prawo 
rzymskie wymaga już głębokiej wiedzy prawni- 
czej do jakiejś pracy z jego dziedziny wobec 
tylowiekowego i tak wszechstronnego obrabia- 
nia go, prawa zaś obowiązujące traktuje się 
jako narzędzia do prowadzenia późniejszego 
rzemiosła prawniczego. Tak więc jedynie stu- 
djam prawa polskiego może rozbudzić w pol- 
skich prawnikach zamiłowanie do nauk pra- 
wniczych. i aż 

Że na razie nie.zabraknie dla uczącej się 
młodzieży opracowań i podręczników do studjum 
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W owych to czasach wielu władyków, po 
moskiewska wyświęconych, przeszło do raskołu. 
Widać, moene mieli przekonania religijne! Sta- 


tystyczne wykazy aż 24 takich władyków po- | wy) 


dają. I dodajmy, ci ludzie robili to z pobożno- 
ści, szukając prawdy i światła, Nie znaleźli ich 
w cerkwi urzędowej, zatem przeszli do roskoła. 
Ci ladzie w obronie swoich przekonań ponoszą 
męczeństwo! To nie urżędowe carskie władyki, 
które pochlebiają Piotrom i Beronom, carycom 1 
ulubieńcom carye! Ci ludzie szukają Wiary. 
Rząd ich prześladuje i gnębi; narażają się jo- 
dnak i giną. Ci ludzie więc coś kochali, po- 
święcali się dlaczegoś, dla fałszywej idei, ale 
dla idei. Carskich władyków przy ciemnocie zą- 
leca nikczemność. 

Obok władyków władza carska obalała i 
podnosiła znowu, kiedy kaprys jej taki przy- 
szedł, obalonych archimandrytów. Ale bywało 
i wiela takich, którym caryce i ulubieńcy ich 
nie przebaczali. Wtedy nawet Ślad o nich gi- 
nął, znikali ze świata. Dopiero po latach 20, 
30 odkrywał nieraz wypadek takich męczenni- 
ków władzy, utopionych gdzie na  ustroniu, 
w pustyniach leśnych. Żadna statystyka liczby 
tych spraw nie wskaże. Bo często i nie wyro- 
kowano na piśmie, ale przychodził po prostu 
rozkaz, tego a tego wywieżć, tego a tego oba- 
lić, temu a temu odebrać nazwisko. Car odbie= 
rał święcenia kapłańskie i nazwiska! 

Okropne to rżeczy! Ale czy mogła po- 
wstrzymać się samowola carska nad władyka- 
mi, archimandrytami, popami, kiedy ich za nie 
nie miała, kiedy pogardzała ich stanem? Mo- 
głaż się powstrzymać, kiedy jednocześnie dzikie 
wybryki szaleństwa spotykały w Petersburgu 
na dworze i tych nawet, którzy składali niby 
arystokrację, dwór, towarzystwo carowej. Mo- 
skal jeden zadał sobie pracę spisać od czasu 
nasiania orderów wszystkich kawalerów pierw- 
szej klasy. Piękną tę pracę, jako ważny mate- 
rjał bistoryczny, drakowało Towarzystwo histo- 


administracyjne władze rządowe częstokroć bar-|prawa polskiego, to wykazała komisja eduka- 


tach. Szczególnie młodzież uniwersytecka czuje | nASLĘPMŁO „również "uabożslt swo Aoulenie. BB która 


cyjna w r. 1875 tak dokładnie i dowodnie, iż 
w tej mierze nic już nowego powiedzieć się nie 
da. Na jedną jednak okoliczność uwagę zwrócić 
należy. Oto gdy uniwersytety nasze domagają 
się usystemizowania jakiej katedry, rząd zasła- 
nia się tem, iź byłoby to i tak rzeczą daremną, 
ponieważ między Polakami nie znajdzie się go- 
dny kandydat do zajęcia odnośnej katedry. W 
tym celu, aby broń tę jednym zamachem wy- 
drzeć rządowi z ręki, podajemy szereg mężów, 
którzyby godnie na katedrze prawa polskiego 
zasiąść mogli. Europejskiej sławy uczeni W. A. 
Maciejowski i Romuald Habe możeby Się wy- 
mówili podeszłym wiekiem, lecz znależćby mo- 
źna godnych kandydatów niezawodnie między 
takimi znawcami prawa polskiego, jak Walenty 
Dutkiewicz, Tadensz ks. Lubomirski, Tomasz 
Rayski i Michał Bobrzyński, a w końcu między 
młodszem pokoleniem prawników, z których 
niektórzy .gorliwie prawem polskiem się zaj- 
mują. 

, W końcu zauważyć należy, że sprawa ta 
nie jest mało znaczącą sprawą szkolarstwa lub 
małe tylko grono społeczeństwa obchodzącą, ow- 
szem, jak to widocznem jest z powyższych wy- 
wodów, jest to sprawa wielkiej wagi nietylko 
kraj cały, ale całą Polskę obchodząca. Zresztą 
duma nasza narodowa nie może dłużej na to 
pozwolić, aby właśnie dlatego, że się bronić nie 
umiemy, bo przez brak znajomości dokładnej 
prawa ojczystego broni wszelkiej jesteśmy po- 
zbawieni, miotali na nas cudzoziemcy takie 0- 
belgi, jak to n. p. czyni Ihering w liście do 
tłumacza swojej „Walki o prawo*: „Oby prze- 
kład pański dopomógł do podniesienia poczucia 
prawa i jędrnego męzkieg» ducha w jego naro- 

zie, którego los oznacza tak ciemna karta 
dziejów prawą“ (p. Prawnik z r. 1875). 

„I słowa te do dziśdnia pozostały bez odpo- 
wiedzi, a jednak ile one obelg zawierają, to 
każdy czuje, lecz dopiero znawca prawa pol- 
skiego należycie zrozumieć i ocenić je potrafi. 
My nie u pojedyńczych cndzoziemskich magi- 
strów będziemy czerpali prawa i jędrnego męz- 
kiego ducha, my z przeszłości naszej go Za- 
czerpiemy, bo przeszłość nasze nie jest tak 
czarną, jak niemieckim magistrom w ich igno- 
rancji naszych dziejów się wydaje, owszem po- 
trafi ona na każdem polu a przedewszystkiem: 
na polu prawa wykazać wiele instytncyj, do 
których cała Europa dzisiaj dąży, a które pod 
egidą prawa i państwa polskiego wspaniale 
kwitły. Ażeby więc nie dać bezkarnie szydzić 
z siebie lada komu i umieć pięknem za nadobne 
odpłacić, również niezbędnem jest, aby prawo 
polskie należyte stanowisko na uniwersytstach 
naszych zajęło, 

Józef H. 


KORE EBW 


Fasti 


Dnia 8. czerwca. 


Dzisiaj o godzinie 10. rauo odbyło się solen- 
ne nabożeństwo w kościele archikatedralnym, w obe- 
eności J. E. ks. arcybiskupa Wierzchlejskiego, jako 
w dnia otwarcia sejmu. Posłowie po większej części 
w narodowych, bogatych strojach x p. marszałkiem 
Wodziekim na czele, p. namiestnik i inne władze 
rządowe i autonomiczne wraz z całym tłumem pu- 
bliczności asystowały nabożeństwn. Po skończonej 
mszy śpiawanej — posłowia wśród odgłosu muzyki 
„Harmonii*, która tego dnia w nowych galowych 
mnndurach wystąpiła przel kośsiołem.. ndali się 
do sali posiedzeń. We wołoskiej cerkwi odbyło się 


udało się wraz z marszałkiem i namiestnikiem kilku 
posłów. 

Jutro w środę wieczór przyjęcie u namiestnika. 
Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się we środę 
dnia 9. czerwca o godr, 6. wieczorem. Na porządku 
dziennym między innemi: Wnioski w sprawie roz- 
wiązania kontraktu dzierżawy dóbr Zubrza, Sichów i 
Pasieki (dzierżawca Kornel Ujejski). Sprawozdanie 
Zarządu ezyszczenia miasta za rok 1879. Wnłosek 
w sprawie uporządkowania archiwum "miejskiego. 
Wniosek w sprawie nominacji dyrektora szkoły 
wydziałowej żeńskiej. 

* Oddawna zapowiadana komedja w 4ch aktach 
Wincentego Jaliusza Wdowiszewskiego p.t. „Szam- 
belani“, nkaże się jntro po raz pierwszy na naszej 
scenie. Jest to obraz wierny życia społecznego ra 
prowincji. Udział w przedstawienin biorą wszyscy 
pierwszorzędni artyści — a x artystek panie No* 
wakowska, Ładuowska, Woleńska i panos Wisnow- 
ska. Autor „Henryka Badmera* i „Takich więcej” 
bawi od trzech dni we Lwowie i bywa obecnym na 
próbach, 

* We czwartek w razie pogody odbędzie się 
przerwany w niedzielę festyn na dochód stowarz. 
Pracy kobiet. Fanty przeznaczone do wygra- 
nia nie są jak zwykłe bywa przy podobnej sposohneści 
lecz wcale ładne i cenne, dla 
ajduje zawsze bardzo licznych 


bez wartości prawie, 
tego teź loterja ta zm 
amatorów. s” 


© ności w Moskwie, skład inteligencji 
cj a. Są tam mię zy innemi p poncji 
ty kawalerki św. Katarzyny; dla nich jednak 

jątek = rr wa zebrał kawalerki o- 
budwa klas, bo order ten miał tylko dwie kla- 
rany „SEE sposobności znakomity autor 
m Werzyń ip Oo ta z KE o kawalerach. 
glądając te listy, 
wielkiego świata 


własnym, kiedyśmy prze- 
spotykali, że wiele tych dam 
! petersburgskiego brało knutem 
od carowej Anny i Elżbiety. Same kniaginie, 
grafiny, baronowe, staatsdamy, damy stanu czy 
damy państwa, bo język polski nie ma wyrazu 
na pujęie tej dostojności. Elżbieta przez matkę 
swoją, niby Katarzynę Skowrońską, miała roz- 
ległe stosunki rodzinne z grafami Jefimowski- 
mi, Hendrykowami, Skawrońskimi. Te nawet 
krewniaczki carowej brały krutem. Carowa są- 
dziła ważne sprawy. Mąż pobił żonę, graf, jaki 
kamerherr, to jest niby szambelan, jaki radca 
tajny. Grafini biegnie do esrowej na skargę, ca- 
rowa sądzi i obala z godności winnych, skazuje 
na knuty. Jednakże trzeba to przyznać carowej, 
że była wyższa nad swój wiek. W uczaciu spra- 
wiedliwości mimo swej płci, nieraz mężowi przy- 
znawała słuszność i wywodziła, że mąż ma pra- 
wo żonę bić po twarzy. Co za patrjarchalne to- 
wsrzystwo! Biją się, wymyślają na siebie, knu- 
tami biorą, i to zaledwie lat sto temn! 3 
Katarzyna wymierza cios ostatni przeciw 
niezawisłości cerkwi, to jest odbiera jej wszel- 
kie dobra i fandusze, bierze popów i władyków 
na pensje. Nie śmiał tego zrobić Iwan Groźny, 
Piotr, dokazałe tego Katarzyna, co dowodem jest 
rosnącej przewagi carskiej w cerkwi. Wpraw- 
dzie ukazem swoim zd. 26. marca 1762 r, Piotr 
IU., mąż Katarzyny, który prawosławia niena- 
widził zajął dobra ruchome 1 nieruchome du- 
chowieństwa. Ale jak bunt Elżbiety przeciw 
niemieckiej dynastii, tak i bunt Katarzyny prze- 
ciw Piotrowi III. był poniekąd reakcją narodo- 
wości, barbarzyństwa moskiewskiego przeciw 


* Maj mieliśmy dżźdźyśty i nieodznaczający się 
miłą temperaturą, lecz i czerwiec nie dopisuje weas 
le, a od soboty mamy ciągle chłodne powietrze. 
Pacjenci, których lekarze wysyłają do kąpiel, są 
w rozpaczy, gdyż dla niepogody nie mogą tamże 
się udać. Komu zaś zajęcie nie pozwala wydalić się 
ze Lwowa, ten w ogrodzie pojezuickim pije wodę 
mineralną, dokąd niepotrzeba ze sobą przynosić, 
jak dawniej, bańki, gdyż wszystkie wody mineral- 
ne można dostać w urządzonej na ten- cel budce 
obok restauracji. Z tego też powodu liczna publi- 
czność codziennia Ww porannych godzinach od 6. do 
8. godz. odwiedza ogród pojeznicki — natomiast 
Wysoki zamek w tym roku jest dość pusty, a wie- 
lu z jego dawniejszych adherentów stało się mu 
niewiernymi. 

* Wydział krajowy królestwa Galicji i Lodo- 
merjł z Wielkiem księstwem Krakowikiem, jako 
zarządca fandacji ś. p. Wincentego Łodzia Poniń- 
skiego dla czeładników rzemieślniczych, rozpisuje 
niniejszem w myśl postanowień statutów fandacji 
konknrz do losowania czterech premiów. — Według 
ostatniej woli fandatora odsetki kapitału fandacyj- 
nego mają być podzielone na cztery nierówne pre- 
mia i przypaść w gotówce tym czeladnikom rze- 
mieślniczym, którzy je wyciągną z. kolei przy lo- 
sowaniu. — Tegoroczne losowanie odbędzie się dnia 
19. lipen 1880, przy Którem wygrane będą _ nastę- 
pujące kwoty: I. premium 840 złr. w. a. ; II. pre- 
minm- 700 złr. w. a.; III. premium 560 zły, w. a.; 
IV. premium 420 złr. w. a. Według statutów fun- 
dacji przypaszczeni będą do cląpnięcia losów tylko 
ci czeladnicy, którzy a) w królestwie Galicji i Lo- 
domerji lab w Wielkiem księstwie Krakowskiem są 
nrodzeui i tamże przynależni; b) wyznają religię 
kalolicką rzymskiego, greckiego lub ormiańskiego 
obrządku; e) wyaczyli się według iatniejących prze» 
pisów rzemieślniczych jakiego rzemiosła i mają 
uzdolnienie i prawną kwalifikację do samodzielnego 
wykonywania onegoż, dla ubóstwa jednakże nie są 
w stanie wykonywać rzemiosła swego samoistnie ; 
d) wykażą moralne zaehowanie się ówiadectwem, 
wydanem przez właściwy urząd parafalny, & za- 
twierdzonem we Lwowie i w Krakowie przez c. k. 
dyrekcję policji — w innych zaś miejscowościach 
przez właściwego o. k. starostę powiatewego. 

Czeladnicy, którzy chcą wziąć udział w loso- 
wania, mają najpóźniej czternaście dni przed loso- 
waniem t: j. włącznie do dnia 5. lipea b. r. go- 
dziny 2iej po: południu, wnieść odnośne prośby do 
Wydzisła krajowego wa Lwowie z dołączeniem do- 
wodów, iż posiadają warunki wyżej oznaczone, — 
a więc z dołączeniem: 1) metryki. chrzta ; 2) świa: 
dectwa akończonej nauki rzemłosła:i uzdolnienia do 
samodzisliuego wykonywania onegoż, stwierdzonego 
przez przełożonego odnośhej korporacji (cechu) i 
majstra, u którego pracują; 8) świadectwa ubóstwa 
i świadectwa moralności stwierdzonych w spesób 
powyżej add) określony. — Prośby, które nadejdą 
do protokołu Wydziału krajowego po terminie wy- 
żej oznaczonym, nie będą uwzględnione. 

* Z prowincji nadchodzą okropne wiadomości o 
ciężkim przednowku, który trapi lud nażz biedny. 
W wielu okolicach lndzie żyją z kory i łodyg we 
wodzie ugotowanych. Gdzie nie ma pomocy ze stro- 
ny dworu, lub brak jest roboty, ludzie z głodu i 
wycieńczenia mrą, a trzeba się spodziewać i cho- 
rób epidamicznych z powodu niedostatecznego wy: 
żywienia. 

*. W Krakowie przez kilka dni bawił pan Bar- 
cewicz, artysta skrzypek z Warszawy. Pan Bar- 
cewicz popisywał się w Towarzystwie Muzycznem 
w obecności miejscowych -artystów i wieln osób z 
miasta, między któremi znajdował się także poseł 
anstrjachi w Teheranie hr. Karol Załaski, Gra p. 
iBarcewicza wzbudziła powszechny entuzjazm. Ma 
on zamiar w jesieni wystąpić w Krakowie z kon- 


jes bosa, Dy MAŁA vulis Timeme diy 26 -po=—-Mze_ 
moteusz Adamowski, o którego nadzwyczajnem po- 
wodzenia w Ameryce donosiły wszystkie dzłenniki, 
wraca w miesiącu lipcu: do Warszawy. W Bosto- 
nie wyprawiono temu artyście owację. 

* Mianowania. Ministerstwo handla prze- 
niosło rewidenia rachunkowego lwowskiej dyrekcji 
poczt Alojzego Schnejdera ze Lwowa do Wiednia. 

* Wiadomości policyjne z d. 7. czerwca. 
Skradziono: piekarzowi J. O. z podwórza domą 
pod L 30 przy ulicy ŻZółkiewskiej 6 letniego guia- 
dego konia zwykłej rasy % dwoma zuakami na 
czole i worek "do rozaoszenia chleba. — Księga- 
rzowi B. L. ze składu pod I. 3 przy ulicy Za- 
marstynowskiej 700 egzemplarzy druków ruskich 
treści nabożtiej. — Panu L. L. ze stajni domu pod 
l. 71 przy ulicy Zielonej 8 kar i piłkę do rznięcia 
drzewa. : 

Straż policyjna aresztowała Josla Hilla I Aro- 


ma Fleischera poszlakowanych o kradzież druków 


ze składu pod |. 8 przy ulicy Zamarstynowskiej, 
Złożono w policji paczkę herbaty znalezioną 
na ulicy Krzywej. " < 
Pau T. C. zgubił na ulicy parasol jedwabny 
bronzowego koloru. 


Umarli dnia 8. czerwca. 

Erazm Rozwadowski, b. oficer Wojsk 
polskich i wł. ziemski, 74 lat. Apolinary W y- 
STzywalski, 40 lat inżynier; i | 


naleciałościom cywilizacji. Więc w pierwszej 
chwili tryumfa Katarzyna choćby dlatego, żeby 
potępić męża, odwołaje jego rozporządzenia. Ale 
robi to z wyrachowania, otwierając sobie drogę 
do zupełnej w przyszłości dóbr cerkiewnych kon- 
fiskaty, Ukazem w sierpniu nakazuje to niby 
powrócić dobra duchowieństwu, ale tylko do 
czasu ustanowienia osobnej komisji tyrmczaso- 
wej. Od chłopów kazała a | tea opłatę 
rublową, lub naturalną powinność, ale z dodat- 
kiem, że to ma być bez ucisku ladzi : nowy kru- 
czek. Pieniądze i żywność duchowieństwo na 
potrzeby ma pobierać według przepisów tak na- 
zwanego reglamentu duchownego. Mają być wszę- 
dzie sporządzane sznurowe księgi dla spisywa- 
nia dochodu i rozchodu. Zostawać te księgi be- 
dą u władyków w stauropigiach i po parafiach. 
Caryca wyreżała chęć swoją dowiedzenia się, 
jak który pop. pilny. l 

Rozporządzenia te carowy przyjęło ducho- 
wieństwo moskiewskie bez oport, bo co miało 
zrobić? Za nią obstawała intryga pałacowa, Or- 
łomy, moskiewszczyzna, bo umiała carowa dąć 
w trąby patrjotyzmu barbarzyńskiego. Za nią 
stał prezes synodu metropolita nowogrodzki Dy- 
mitr Bieczenów, który pomagał jej WE. wszel~ 
kich zamachach na cerkiew, i oczywiście miał 
za to wielkie u carycy łaski. Był to prawosła- 
woy mąż „bez przesądów, bez predrazaudkow*, 
mówią Moskale, którzy w. nim Tacyta upatrzyli. 
To się znaczy, nie miał ten mąż prawosławny 
żadnej wiary, może był filozofem wolterjanistą. 
Nie rozumiał wolności cerkwi, ani solidarności 
z sobą władyków. Gdyby takich dwóch, trzech 
innych mężów w synodzie, a wiąra prawosła- 
wna przepadłaby z kretesem. 


(C. d.n.) 
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JẸodziny trwająca, tak że Indzie z powoda y 
 uhałąp się wciskającej, na pole uciekali. Tucza | 


Gospodaiwó przem i Randel. 


Sprawozdanie o stanie zasiewów ozimych i 
jarych we wschodniej części Galicji za czas od 15. 
do 31. maja b. T.: | 

Druga połowa maja a mianowicie od 16. do 
26. odznaczała się niezwykłym W tej porze stą- 
nem powietrza, w czasie tym bowiem mieliśmy dwu- 
krotny 18. i '22. maja dość silny, gdyż do 2° R. 
dochodzący przymrozek, śniegi, ciągłe deszcze po- 
łączone z burzami i gradem, a wreszcie bardzo 
dokuczliwe zimna, dopiero od 25. maja nastała ty- 
le pożądana pogoda i ciepło. Niezwykły ten stan 
powietrza bardzo- niekorzystnie wpłynął na zasie- 
wy wiosenne i dość znaczne szkody wyrządził, 
oprócz bowiem warzyw ogrodowych, zmroził w bar- 
dzo wieln okolicach wcześnie posadzone kartofle, 
kuknrudzę, buraki, fasolę, kapnstę i wcześnie po- 
siang hreczkę, tak iż po raz drugi sadzić je lub 
siać musiano. Pszenica, owies, groch, nie tyle czułe 
na zimno, mniej ucierpiały; z ozimin tyłko żyto 
już wysypane uszkodzone zostało. Nowa ta klęska 
dla rolników naszych, jak z zamieszczonych niżej 
doniesień się przekonamy, nie ograniczyła się do 
| pewnych tylko okolic, łecz rozciągnęła się do całej 
wschodniej części kraju. 

Oto jakie w tym względzie odbieramy wiado- 
*mości, które obetny stan rzeczy najlepiej charak- 
teryzują : 

Z okolicy Ustrzyk dolnych: po mro- 
| zie d. 18. maja oziębiło się bardzo powietrze, 19. 
| maja padał przez cały dzień śnieg i noc na- 
stępną, 20. rano wszędzie kiłkneałowa warstwa 
«śniegu przez cały dzień się utrzymała z wielką 
szkodą dla ryczącego w stajni bydła, z lepszego 
syta jakie się z zimy ntrzymało, czubki tylko nie- 
[które ze śniegu wyglądały, reszta warstwą śniegu 
pokryta, dopiero 21. przed południem śnieg zginął. 
€ Zokoliey Jarosławia z prawego brze- 
gu Sanu, dnia 16. i 17. maja w nocy był mróz do 
2 st. R. dochodzący, który nadomiar klęsk znaczne 
(mzekody wyrządził. Fasolo, grochy wcześne i karto- 
| te rmarzży zupełnie; niemniej jarzyny i jęczmiona, 
EL Joran pszenica ozima  zżółkły, poczer 


wany bywa na czas zbyt krótki, aby mógł speł- 
nić nalsżycie i wyczerpująco obowiązki, jakie 
na nim cieżą i korzystać z praw, które ma 
przysługują, że nadto zwoływany bywa w porze 
do obrad najmniej stosownej a dla zgromadze- 
nia w przewaźżnej części złożonego z rolników 
wprost juź uciążliwej. 

Dziś zmuszony jestem cięższą podnieść ža- 
łobą: w rokn apłynionym sejm wcale zwołany 
nie został, budżet nie mógł być uchwalonym, 
stało się (to z ujma praw konstytucyjnie nam 
zastrzeżonych, z ujmą praw konstytucyjnych w 
ogólności, bo sejmy — smutno, że przypominać 
trzeba — stanowią część składową konstytucyj- 
nego organizma państwa, nie mniej od innych 
istotną i równorzędną. (Brawo !) 

Iana jeszcze krzywda w stosnnka rządu do 
sajmu wyrządzaną nam bywa, mniej może Za8a- 
dnieza, ale niemniej dotkliwa i tego rodzajn, że 
cierpi wskutek niej sejma powaga i skuteczna 
działalność. Jeżeli w ostatnich latach stało się 
jakby regułą, że ustawy, dążące do naprawy ad- 
ministracyjnych lnb ekonomicznych _stosanków 
kraja przez sejm uchwalone, do najwyżsej sank- 
cji przedkładane nie bywają, na to uskarzać się 
nam nie wolno, jest to wykonania prawa, 
rządowi niezaprzeczenie przysłaguje. . 

Ale o co upominać nam się godzi, to, że 
mijają tygodnie i miesiące jak tym razem mijają 
lata, i najczęściej dopiero w chwili zebrania no- 
wej sesji sejmowej dowiadujemy się o motywach, 
dlu których projekta ustaw sesji ubiegłej do naj- 
wyższej sankcji przedłożone nie zostały, Wtedy 
zapóźno jnż na roboty przygotowawcze na ust- 
ne porcznmienia na przerobienie projekta z u- 
wzęględnieniem nwag przez rząd poczynionych 


? 


praca rozpoczyna SIę na nowo w tych samych’ 


warunkach, i taksamo prowadzi do negatywnych 
rezultatów. (Brawo !) Skoro uskarzyć się zaś 
chcemy, że sprawy sejmowe we Wiedniu, tak 
bez miary zalegają, otrzymujemy zawsze tę sa“ 


mą odpowiedź: przeszkodę stanowi ogrom robo- | 


ty, której podołać nie mogą urzędnicy w biu- 
rach ministerjalnych, mając do czynienia z le- 


niały i zrzedły, żyta jeszcze nie kwitną, co NAJ |gjglacją 17. sejmów krajowych i Radą państwa. 
mniej ucierpiały. U włościan już dziś jest wielki 
przednowek a w okolicy Qłerzyce pokazał się już 
styfus plamisty; rok <łóżący bafdzo zły, a przyszły 
każe rokowąć jeszcze większą nędzę pomiędzy lu- 
| dem. Drzewa owocowa, które ostatnią twardą zimę 


przetrwały, padły ofiarą ostatniego - dwudniowego 
mrosu. o 

Zokolicy Cieszanowa, po mrozach 
117. i 21. maja nastąpiły zimne deszcze, a teraz 
posucha, wegetacja więc wstrzymana. Zyta w ca- 
loj okolicy rzec można, iż niema, tak iż na nasie- 
"de sprowadzać go wypadnie. Pazenica dość pię- 
(tna, lecz od mrozów ostatnich ucierpiała, jarzyny 


= 


odnawiają się trochę „ale dobrego plonu nie wyda 
dzą, ky A aoii oia; "nioma też nadziei na 
dobre urodzaje jarzyn. 

Z okolicy Kamionki Strnmiłowej. 
Majowe mrozy i zimue wiatry powarzyły fasolę, 
kukurudzę i wcześne ziemniaki, 16, maja była w 
okolicy tutejszej wielka tucza z gradem, półtorej 
wody do 


 Rawiedziła 7-gmin, aseo: grad nie popsuł, to gala- 
ła i zamuliła woda. Go do zasiewów, to żyta tro- 
i cho się poprawiły, pszenice zaś bardzo zuacznie się 
poprawiły i są dobre z wyjątkiem późno sianych. 
Jęczmiona przez silne grady i późniejsze ciągłe zi- 


- mna w wegetacji wstrzymane i liche owsy mizer- 


nie się dotąd trzymają, 


Mie zbyt obiecujące, ziemniaki weześne pomarzły, | 


Jeżeli dodamy równocześnie, że wszelka ini- 
cjatywa ustawodawcza ze strony rzędu względem 
sejmu naszego niemal prawie zupełnie ustała (bra- 
wo), ażeby to stwierdzić dość porachować i ocenić 
przedłożenia na poprzednich sejmach przez rząd do 
sejma; wniesionych, istotnie możnaby sądzić, że jest 
z góry powziętym zamiarem sejmy krajowe ubez- 
władnić (brawo), odjąć im znaczenie, osłabić ich 
powagę (brawo). 

Że takim nie jest zamiar mężów u władzy 
będących chętnie wierzymy, wiemy dobrze, z jakie: 
mi trudnościami mieli do walczenia i że nie zawsze 
i nie we wszystkiem podług woli I przekonania do- 
tąd postępować mogli. To też słowa przedtem wy- 
powiedziane nie są względem rządu dzisiejszego 
zarzutem za przeszłość, są one raczej przestrzeźe- 
niem na przyszłość. 

Rząd bowiem obecny powitaliśmy z zanfa- 
niem i dobrą otuchą, tradności ami przeszkód 
przysparzać ma nie chcemy, Owszem ufni w 
spełnienie programu zawartego w mowie trono-. 
wej przy otwarciu Rady pańswa, „rząd ten 
szczerze i uczciwie popierać zamyślamy, ale. 
zarazem Szczerze i uczciwie wypowiedzieć u- 
ważamy sobie za obowiązek, że słowa same nas 
nie zadowolnią (brawo). 

Domagamy się, aby samorząd krajowi usta- 
wami rządzony uzyskał waranki prawidłowego 
działania i rozwoju, ażeby rząd reprezentację 


Z okolicy Brzeżan, silny przymrozek w|kraju, krajowe instytucje wspierał i Życzliwą 
Nocy 22, maja uszkodził kwituące już żyta a także] Opieką otaczał, ażeby w sądzie swoim 0 rze- 


ziemniaki, kukurndzę i wcześnie posłaną hreczkę, |Czach krajzwych nie polegał bezwzględnie na 


drzewa OWOCOWA i warzywa ogrodowe także wiele | Sądzie obcych, którzy, jakiekolwiek uzdolaienie 


 mcżerpiały. 


ich i ranga, potrzeb kraju i jego stosunków nie 


Z okolicy- Czeremchowa na Pokuciu|znają a do poznania, jeżeli nawet nie zbywa 


i podolskiem, od 15. maja ciągłe deszcze z gradem 


i bardzo dokuczliwe zimna trwały do 20. maja, | sposobności (brawo). 


dnia 21. silny przymrozek xmroził winogrona, o- 


Tzechy włoskie i dębowe porostki, kwiat na drze-| wo wielkiej wagi k. <a | 


Wach owocowych ziarnkowych i pestkowych oble- 

Gał i ledwie 74, się utrzymała, trwająca nastę- 

Pnie poncha tak mocno zasklepiła ziemię, że ku- 
rudza, kartofie i rozsady nie wschodzą i nie 

przyjmują się pomimo podlewania i kruszenia zie- 

Ri, wszystko wygląda nikłe i poczerwieniałe; ku- 
rudza przemarzła. 

O szkodach przez majowe mrozy wyrządzo- 
nych, mamy wiadomości i z innych okolic kraju, Z 
wielt bardzo okolic akurzy się na posnchę, poprze- 
dnie bowiem zimne deszcze na wegetację wpłynąć 
Wiele nie mogły. W ogóle biorąc stan zasiewów 

| zimowych, pomimo nieprzyjaźnych warunków kli- 
Matycznych w miesiącu ubiegłym, zwłaszcza co się 
tyczy pszenicy, nieco ię poprawił. Rzepaki gdzie 
tig utrzymały są dość dobre, szczególniej na Po- 
dolu, a Wyjątkowo i w innych. okolicach. Panujące 
W miesiącu zimna tę jedną miały dobrą stronę, że 


Wyniszezyły wiele owadów niszczących pola i ogro- | 


dy, a-chrząszczy majowych wcale dotąd niema. 
Co do stanu zasiewów jarych z powodu nie- 
korzystnych w maju warunków klimatycznych, do- 


tychczas jeszcze nie stanowczego powiedzieć się | 


Mio da, w ogóle jednak są dość dobre i jeżeli po- 
śądane deszcze ciepłe nastąpią, na średni przynaj- 
niej ich urodzaj liczyć można. 

O ztemiopłodach oxopowych z tejże samej przy- 
yny zwłaszcza, e W niektórych okolicach poraz 
drugi nawet sadzić je musiano, równiez dzić crze- 

6 nie można. 
Chmiel, gdzie przez mróz lab grady uszkodzo- 


im na dobrej wvli, nis mają czasu i nia mieli 


Z ławy miniaterjalnej wymómione było sło- 
ZĘ zapowiedź decen- 
tralizacji administracyjnej. 
ści programa z npragnieniem oczekujemy. Kon- 
stytucja w Austrji obowiązująca aczkolwiek a- 
chwalona przez większość  centralistycznych 
przekonań zawiera przecież jeszcze znaczne dla 
zasad autonomicznych dość ważne następstwa. 
Najbardziej niechętni i nawet uprzedzeni Osta-' 
teecznie na to musieli się zgodzić, że niepodo- 
bieństwem jest tak różnorodna żywioły, z jakich 
składa się monarchia austrjącka w imię wolności 
rozciągaąć na łoża Prokrusta. „Ale do ustępstw 


tych aatonomicznej natury w zakresi» legislacji : 
nie zastosowano zmian odpowiednie hadministra- | 
cji; pozostał dawnny system, poczęści dawni: 
ludzie, dawna rutyna i dawne zapatrywania. | 
(Brawo). Z tąd te sprzeczności, ta trudność Ww 
uzyskiwaniu sankcji, ta bazczynność rządu na- 
przeciw sejmom krajowym. 

Brak harmonii między zasadą a jej wykona- 


niem paraliżuje najlepsze zamiary władzy kierującej; dać się ma z 11 członków. 


kto wie, czy nie to było jedną z głównych prze- 
szkod, 0 gk: 
przednich tych, które nie starając się naginać kon- 
stytucji do osobistych przekonań, samorząd prrzez 
konstytucję 
nszanować le 
równowagi pomiędzy wszystkie czynniki | pań- 
stwa, działanie oparte na umiarkowaniu ale 
świadome celu, a w kierunku jednolite mogą uchro- 
nić monarchię od coraz to nowych przesileń i sta- 


nu tymczasowości, który najlepsze siły bezpożyte- | nia gali 


Ry nie został, ładnie wygląda i rozwija się dobrze. |eznie zużywa, i prawidłowy rozwój we wszystkich 


Stan łąk z powodu zimna a później posuchy, 
lmały zadawalniający, wyjątkowo dobry, “deszczu i 
|depła potrzebuje. 

Róbotnik jak na ciężkim przednowku łatwy i 


("ni 
lewych c. k. uprzyw. galiċ. akcyjnego Banku 


znajdujących : 
Listy hipoteczne: zł. 27,343.000. 
Asygnacje kasowe: zł. 2,585.150. 
Galicyjski Bank kredytowy. Wykaz z 
em 31, maja 1880. -— Wkładki na książeczki 
718.614 złr. 75 ct. Asygnaty kasowe 914.000 złr. 


| Sprawozdania sejmowe. 


wh 


Pierwsze posiedzenie d. 8. czerwca 1880. 


tedralnym i w cerkwi wołoskiej zagajoną 
(0 godz. 12, minut 10 w południe : trze- 
sesja czwartego perjodn sejmu galicyjskiego 
z marszałka krajowego Ludwika hr. Wodzi. 


tia 


i oh 
« Dzieduszyckiego, Pilata, Romanowicza i Tu- 
zańskiego, przemówił w sposób następujący : 
b JE. hr. Marszałek: 

© raz trzeci mam zaszczyt 


kraju. Poprzednio już 


| kierankach tamuje. 
W warankąch w jakich sejm zbiera się 0- |wego. Sp 
beżnia przy spóźnionej porze i przedłożeniu | przekroczeń 
dwóch preliminarzy budżetowych równocześnie |na r. 1877. 
r nie uważał Wydział krajowy za rzecz właściwą |nia kredyta do 
Wykaz listów hipotecznych i asygnacyj ka-itym razem z nowymi projektami 
hipo- | niosłości do Wysokiego sejma 

nego z dniem 31. maja 1880 r. w obiegn| jątek 


stanowi projekt statutu 
ku krajowego, który Wydział 


które |jak on 


które rozbiły się usiłowania rządów po- |za jata 1877—1880 z powodu ni 


w sposób tak serdeczny, tak poważny a przy” 
tem tak swobodny tak gorncy i tak jednomyśl- 
ny. Objaw to był nietylko teren miły, ale także 
fakt politycznej ooniosłości, wskazał on sprzy- 
mierzeńcom i przeciwnikom Austrji, jaka jej 
siła na wewnątrz, stał się nauką, gdzie tej siły 
źródło (brawo.) 

Po tym dnia nroczystym twierdzić, że 
wzmocnienie potęgi monarchii polega na cen- 
tralizacji Indom* wbrew ich woli narzuconej 
(brawo) ci już chyba tylko mogą, którym za- 
krywa prawdę krótkowidzenie stronniczej na- 
miętności (brawo). 

Drugim wypadkiem maczącym w dziejach 
dynastji Habsbnrgów są taręczyny arcyksięcia 
Radolfa z księżniczką domu belgijskiego. 

Wybór, jaki arcykojążą Rudolf uczynił, wy- 
wołał radość powszechną: w połączeniu z do- 
mem, który zjednał sobie taki szacnnek i po- 
wagę, że jednomyślnie stawiany bywa jako | 
wzór cnót domowych, jakb wzór poszanowania 
praw 1 swobód publicznych, mamy jednę rękoj- 
mię więcej, że arcyksiążę następca trona w sla- 
dy najdostojniejszego ojca swego, że równie jak | 
on pokoch. i 
za. 
brawo). 


,żeli powiem, że areyksięciu Rudolfowi i jego 
narzeczonej, towarzysza w tej ważnej uroczystej 
|chwili ich Życia, z głębi serca i przekonania 
jpochodzące, najlepsze Życzenia reprezentacji 
(kraju, krajn całego i wszystkich, którzy z nami 
i wspólnie myślą i czują (brawo). 

| Kończąc wnoszę okrzyk na cześć Najjadniej. 
|szego Pana: Niech żyje cesrz | król nasz Franci- 
szek Józef I. (Izba powiarza trzykrotnie ten 
okrzyk.) 

P> przemówienia marszałka zabrał głos na- 
miestnik Alfred hr. Potocki i wykazał naj- 
pierw, jaką pomoc mżyczył rząd krajowi z po- 
woda klęski nienrodzaju, przeznaczając najpierw 
250.000 złr. na niesienie pomocy głodem do- 
Iskniętych i na wykonanie robót publicznych ; 
| prócz tego przeznacsył rząd 35.000 złr. na bu- 
,dowę dróg; wydziałom pożyczył rząd 500.000 
złr. w tym samym celni 15 000 złr. na napra- 
'wę przerwanych wałów ochronnych koło Wisły. 

Następnie przedstawił namiestnik stan spraw 
serwitutowych, mających się ku ukończeniu roz- 
poczętych spraw propinacyjnych i wykazał po- 
stęp na polu szkolnietwa ludowego. 

W kierunkn podniesienia chowa bydła to- 
czy się ankieta za wsróładziałem Wydziała kra- 
jowego, poczem rząd przedłoży natychmiast od- 
nośne projekta rządowe. 

Ostatecznie zawiadomił namiestnik, że rząd 
wniesie obniżenie dodatków indemnizacyjnych z 
48 ną 45 ct. od jednego zły, 


„Na wezwanie Marszałka Izba przez po- 
wstanie 0 pamięci Ł r. b. 
Sail „Jakuba Koles z zmarłego w 

Ks. biskap Stupnicki zawiadamia, że z po- 
woda zajęć dyecezjalnych przybyć nie może na 
posiedzenia. 


Poseł Dobrzyński i lop 15-dniov 
który ma Izba udziela o. sty W: 

Sakretarzami sejmu wybrani zostali pra- 
wie jednemyślnis pp. Józef Jasiński, Jan Šta- 
dnieki i Alfuna Czajkowski, którzy w przeszłej 
kadencji pęłmii te obowiązki, w miejsce zaś 
zmarłego p. Jakaba Knlezyckiego wybrano p. 
Tarzańskiego. 

Kwestorami i rewidentami protokałów i 
sprawozdań steaograficznych wybrani zostali ei 
sami posłowie, którzy ta obowiązki w poprze- 
duviej kadencji pełnili. | 

Z porządku dziennego dr. Smolka, jako ra- 
farent Wydziałn krajowego wniósł: Sprawozda- 
nis z projektem nmstawy budowniczej dla 24 
znaczniejszych miast i miasteczek, oraz sprawo- 


jznanie w przedmiocie kolandacji hndowy krajo- 
wego zakładu dla obłąkanych na Kulparkowie. 


pełnienia tej HA Oba ta sprawozdania odesłano do wybrać 


się mającej komisji administracyjnej z 15 człon- 
ków złożonej. : 

Z porządku dziennego dr. Wereszczyński, 
jako referent Wydziału krajowego wniósł: Bpra- 
wozdanie o budżecie krajowym na rok 1880; 
sprawozdanie o zamknięciu rachunkowem fnn- 
daszów krajowych za rok 1877; sprawozdanie 
o zamknięcia rachunkowem fanduszw krajowych 
za rok 1878; sprawozdanie 0 zarządzie fadusza 
propinacyjnego; sprawozdanie w przedmiocie 
utworzenia drugiej posady adjankta w krajowej 
szkole gospodarstwa lasowego we Lwowia ; spra- 
wozdanie w przedmiocie przyczynienia sié iun- 
daszu krajowego do zamierzonego przez rząd 
utworzenia szkoły weterynarji i kucią koni we 
Lwowie. 

„Wszystkie te przedmiety odesłane zosiały 
bądź do komisji bndżetowej wybrać się mającej 
z 16 członków, bądź do lustracyjnej, która skła- 


Sprawozdanie o stanie funduszu krajowego 


] eukończenia dra- 
ku cofnięto z porządku dziennego. Fa 


Z porządku dzieńn Pi ij 
krajom koronnym przyznany szczerze | farent Wydziału krajo ego p Lietraski jako re- 


pragnęły. Tylko sprowadzenie pewne |nję 


wego wniósł : S A 
z czynności Wyńziała krajowego BRE 
1. czerwca 1878 do 31. grndnia 187g, Sprawo- 
zdanie w przedmiocie budowy gmachu na po- 
mieszczenie Wys, sejmu i biur Wyeziału krajo- 
wego. Sprawozdanie w przedmiocie ameblowa- 


wym gmachn sejmowym, Sprawozdanie w przed-, 
A zmiany instrakcji dla Wydziału krajo-; 
Sprawozdanie w przedmiocie pokrysia 
budżetu fanduszu kraj. szkolnego, 
parera ó potrzebie udziele- 


atkowego dla fanduszu szkolne- 


większej d0-|go na r. 1879. Sprawozdanie w przedmiocie za- 
przychodzić. Wy-|siłku z funduszu krajowego, udzielonego wyż- 
hipotecznego ban-|szej szkole żeńskiej w Tarnowie. Sprawozdanie 
wnosi w skatek|z projektem ustawy o stawiania kościołów i bn- 


wyraźnego polecenia w uchwałach ostatniej 8e-|dynków parafialnych, sprawianin przyrządów i 
sji zawartego a także w przekonanin, że pro-|sprzętów kościelnych w parafiach katolickich 
jekt ten lab jemu podobny, gdyby postanowie-|we Lwowie. Sprawozdanie z wnioskiem utwo- 


niem Wys. sejmu w życie wprowadzony Zosta, 
znaczne usługi odda £ nie jedno złe na pola 6e- 
konomicznem zmniejszy albo usunie, 

Staraniem Wydziału krajowego było także 
stan finansowy gospodarstwa krajowego, o ile 
być może jasno i wyczerpująco przedstawić, 
wskazać na powody niepomyślnego wyniku lat 
poprzednich i przedłożyć wnioski dążące do po- 


kika” odprawienin nabożeństwa w kościele ar-|prawy i przywrócenia równowagi w budżetach 
Rag 


krajowych. 

Prześwietny sejmiel Od czasu ostatniego 
zebrania się naszego zaszły dwa wydarzenia 
wielkiego znaczenia dla osoby i rodziny panu- 


» który ząwezwawszy na sekretarzy czte- |jącego nam monarchy. W roku upłynionym ob- 
wiekiem posłów : Wojciecha |chodzono 25-letnią rocznicę zaślabin cesarskich; 


rzecz sama przez się zwyczejna, bo zdarzyć się 
może każdemu, komu Bóg z towarzyszką życia 


Prześwietny „Sejmiel dłaższych lat udzieli, ale sA niezwykłego 
: r „Z tego miejsca po-|znaczenia w skutek rozmiarów. 
tać zebranych na sesję sejmową 'reprezentan-|ści tej nadał zapał powszechny, 


jakie uroczysto- 


miłość okazana | z 13 członków. 


i obydwa pierwsze ra- |pannjącemu ze strony wszystkich bez wyjątkn 
nie mogłem pominąć uwagi, ża sejm zwoły- lad A y y WYJĄ 


-" BBN 


ów pod berłem jago zjednoczonych okazanalj 


rzenia przy Wydziale krajowym jednej etatowej 
posady sekretarza w miejsce etatowej posady 
koncypisty. y 

Przedmioty te odesłano do komisji lustra- 
cyjnej, administracyjnej i budżetowej. 

Z porządku dziennego p. Wł. hr. Badeni, 
jako referent Wydziała kraj., wniósł sprawozda- 
nie z projektem ustawy drogowej. Sprawozdanie 
w przedmiocie uregalowania koneesji na pobór 
myta kopytkowego w gminach miast Tarnowa i 
Nowego Sącza. Sprawozdanie w przedmiocie kie- 
ranku drogi krajowej Lwowsko Stojanowskiej 
na przestrzeni pomiędzy Lwowem a Kamionką 
Strumiłową. Sprawozdanie w przedmiocie regn- 
lacji górnego Dniestru i rzek doń wpadających. 

Przedmioty te odesłane zostały do komisji 
drogowej Z 19 członków składać się mającej, a 
po części do komisji administracyjnej, oraz do 
komisji kultury krajowej, składać się mającej 


Z porządku dziennego poseł dr. Hoszard 


s 


Ay oka. a wioska "© isć. PRJĄGTARY Bar, Nar. | astat. wiadomości, 


| 


Nie wątpię, że wyrażam ogólne uczucie, je- ; 


sejmowej i przyległych ubikacyj w no-, 


ako sprawozdawca Wydziału krajowego, wniósł: |za wygasły. Na nadchodzącą sesję zapowia- 


Sprawozdanie w przedmiocie statutu dla zdro- 
jowiska Kryniea-Słotwiny i sprawozdanie o ko- 
sztach leczenia ubogich. Odesłano do komisji ad- 
ministracyjnej. a" 

Z porządku dziennego p. Podlewski, jako 
sprawozdawca Wydziału krajowego wniósł: © 

Sprawozdanie w przedmiocie przeniesienia 
siedziby sądu powiatowego z Podbuża do Bo- 
rysławia. i pE e Me w przedmiocie zło- 
żenia opinii o prośbach gmin Chodnowice, Tysz- 
kowice i Chraplice wniesionych do Najjaśniej- 
szego Pana o przyłączenie ich do sądn powiat. 
w Przemyśla. — Sprawozdanie w przedmiocie 
utworzenia nowego sądn powiatowego w Pod- 
kamienin i rozgraniczenia sąsiednich sądów po- 
wiatowych. — Sprawozdanie w przedmiocie u- 
tworzenia nowego sądu powiatowego w Mszanie 
dolnej w powiecie Limanowskim. 

, „Wszystkie te przedmioty odesłano do ko- 
misji prawniczej, wybrać się mającej z 7 człon- 
ków, poczem posiedzenie zamknięto. 
Następne posiedzenie jatro we środę dnia 
9. czerwea o godzinie 11. rano. 


Nienawiść carowej do Prus znaną była od 
awna, obaenie po śmierci monarchini moskiew- 
skiej przypominają ją znowu dzienniki. Carowa 
była hesko-darmsztadzką księżniczką, i od r. 
1866, w którym Prasy wyzały z tronów kilka 
panujących książąt pokrewnych darmsztadzkie- 
mu dworowi, carowa stała się zaciętą nieprzy- 
jaciółką Prus. To też, wyjeżdżając za granicę, 
unikała zawsze zbliżenia aię do Berlina, nawet 
północnych Niemiec. Udając się rok rocznie do 
poładniowej Francji dla poratowania zdrowia, 
objeżdżała nieraz bardzo daleko, byleby tylko 
nie dotknąć stolicy Niemiec, a jeżeli okoliczno- 
ści zmasiły ją do przejazdu przez Berlin, prze- 
jeżdżała zwykle z jednego dworca na drugi, 
wręcz odmawiała wszelkiego przyjęcia, i spie- 
sznie w dalszą puazczała się drogę. Dopiero 
krótko przed śmiercią wracając z Cannes do Pe- 
RACE zatrzymała się przez godzinę w Ber- 
inie. 


da rząd projekt zniezienia chłosty cielesnej 


w wojsku i marynarce. 


W teatrze kr. Skarbka. 
Dziś, we wtorek dnia 8. czerwca 1880. 


FATINICA 


Opera komiezna w 3 aktach — Librettp pp. Zell 
i R. Genée, muzyka Fr. Sonppego. 
Kapelmistrz p. Jarocki. 

Początek o godzinie pół do Smej wieczór. 


We środę dnia 9. czerwea 1880, 
Po raz pierwszy : 


SZAMBELANI 


Komedja w 4 sktach Wincen. Jul. Wdowiszewskiego. 


jechali dnia 8. czerwca 1880. 
HOTEL ZORZA: W. hr. Dzieduszycki z Jo- 
Sz. hr. Koziebrodzki z Chlebowa. Z. hr. 


zierza. T. Ostaszewski z Wzdowa. H. Szeliski z 
Komborni. M. Wolański z Panszówki. A. Zaleski 
x Polski. 

KOTEL EUROPEJSKI: A. hr. Krukowiecki 
z Aksmanic, K. hr. Łączyński z Kutkorza. E. Ku- 
czkowski z Kołomyi. K. Głębocki z Warszawy. F. 
Brzozowski z Polski. H. Czajkowski z Bóbrki. M. 
Dydyński z Raciborska. E. Jendrzejewicz z Ty- 
czyna. G. Kamiński z Bożykowa. M. Lityński i K. 
Ochrymowicz z Drohobycza. P. Popiel z Krakowa. 
GQ. Romer z Zebedcza. 

HOTEL LANGA: K. br. Horoch z Warszawy. 
E. Fuchs, dr. i J. Skoropadzky z Moskwy. P. Gar 
baczyński x Mokrzan. R. Janicki z Włossniowa. 


D gpa 
Lwów, z Izby handlowej, 8. czerwca. 
L Akcje za sztukę 
(bez kuponu bi ). 
Kolej galic. Karola Ludwika. . 264 25 267 25 
»_ Lwowsko-Czerniow.-Jaska . 164 — 167 — 
Banku hypot. galic. po 200 zł. . 297 — 301 
kredyt. galic. po 200 zir. 
IL. Listy zastawne za 100 zły. 
(bez kuponu bieżącego), 


Cesarz zezwolił najw. postanowieniem z d.| Tow. kred. galic. 5 prot. w. a... 96 70 97 70 
18. maja na prośbę Wydziału krajowego, spowo-| » » 5 m w + 9040 91 40 
dowaną nagłami potrzebami administracji kra-| » s» » ĎÕ „ okres. . 96 70 97 70 
jowej, by z obligacyj indemnizącyjnych w nomi- | Bankn hypot. galio, 6 prot, _ . 101 90 102 90 
naluej wartości 1,281.000 złr., zakupionych dla, Galic. Zakł, kred. włośc, 6 pret. 102 — 104 — 
fanduszów indemnizacyjnych z rozporządzalnych | IM. Listy dłużne za 100 złr. 
pozostałości kasowych, wydano reprezentacji, Ogólnego rolnicz. kred. Zakładu 
krajowej tytułem pożyczki obligacje ASTER dla Galicji i Bukowiny 6 proł. 92 — 94 — 
cyjne w nominalnej wartości jednego miliona „ AV. Obligi za 100 zr. 
złr. wraz z bieżącemi kuponami w celu uzyska- | Indemanizacyjne galicyjskie ; 97 50 98 50 
nia środków pieniężnych na pokrycie bieżących | Obligacje komun. Zakł. kr. wł. 6°% 98 — 100 — 
wydatków krajowych przez zastawienie wypo- | Pożyczka kraj. x r. 1878 po 6 pr, 100 — 102 — 
żyezonych obligacyj w jednym x zakładów kre- Losy miasta Krakowa . - 20— 22 — 
dytowych pod warunkiem, że zwrot tych obli-| „  „ Stanisławowa 117255 97 
gacyj Wraz z kuponami nastąpi najdalej do koń- V. Monety. 
ca gradmin 1880 r. Dukat holenderski . z „ 543 554 

ZEE al pge zizi +... 546 656 

Z Berlina donoszą, iż rozgłaszana przez Półmneriał oe TEN 5 . 932 942 
dzienniki wiedeńskie wiadomość, jakoby termin bal s roeie . . 960 9 72 
zwołania Konterenpji Peki i na 15. Czerwca ; rogyJs sanka . ? t mi i > 
Oznaczono, 208 poni nawet demonstra- ', n7 I E = . 
cyjnie przez Post zaprzeczoną. „Reprezentanci 100 marek niemieckich „,  . 57650 58 35 
mocarstw na dworze stambulskim— pisze WSpo- Kupony w srebrze ` +  . 99 50 100 50 
mniony dziennik — zajęci r. ?seenie redakcją “OPORY w srebrze ,  .  . 99 25 100 26 


identycznej noty zbiorowej do W. Porty, której: 
projekt niebawem gabinetom do sankcji przed- ! 
łożony zostanie. Ponieważ nie można przewi- | 
dzieć, ile owa czynność wymagać będzie czasu, 
i ponieważ należy się spodziewać ze strony W.' 
Porty usiłowań opóźnienia tej noty, rzecz pro- 
sta, iż wiadomość o tak bliskim terminie zwo- 
łania konferencji jest przedwczesną. Dla tego 
większe prawdopodobieństwo ma za sobą pray- 
puszczenie, że obrady konferencji rozpoczną się 
z końcem czerwca, lub w początkach lipca.* 


Z Konstantynopola donoszą pod datą 
czerwca, iż Tissot, ambasador francuski, 


wczoraj natychmiast do Sawasą baszy, i 
Z nim długą konferencję, po której minister cą 
was basza niezwłocznie prosił © audjeneją u su- 
tana. Natomiast Tissot, wyjechawszy od Sawasa ; 
baszy, udał się do ambasady angielskiej, 


z Goschenem. Zajście to zainteresowało bardzo | 
stambulskie koła dyplomatyczne, i dało pochop 


„do najrozmaitszych kombinacyj. Ku wieczorowi 


zaś rozeszła się na Gałacie (ulica, na której 


fankcjonuje przez. cały dzień ruchoma giełda) Lombardy 


wiadomość, że od bankierów pa 
pr gaj zapowiadające zbliżenie Francji do An- 
1. 


Praga. 8. czerwca. Przed odjazdem 

cesarza przybyła na zamek cała kapituła 
atedralna z pożegnaniem. Pomimo. ulewy 
cesarz jechał z cesarzewiczem powozem o- 
twartym i na całej drodze do dworca kolei 
hucznie odzywały się tłumy ludności. Na; 
dworcu burmistrz dziękował za odwidziny, 
cesarz odpowiedział, że pobyt w Pradze 
bardzo był mu przyjemny, i wyraził zado- 
wolenie swoje z porządku, który panował. 
Z członkami Rady miejskiej rozmawiał po 
czesku, i oświadczył, że się spodziewa 
wkrótce znowu przybyć do Pragi i dłużej 
zabawić. Śród hucznych owacyj cesarz od- 
jechał. 

Józefów (Joserhstadt) 8. czerwca. W 
drodze z Pragi wszędzie witały cesarza sta- 
cje przystrojone. Kolinie i Pardubicach 
cesarz wysiadł i przyjmował. W Józefowie 
Świetnie go powitano. Górnicy i liczne de- 
putacje tworzyli szpaler. Nieskończone o- 
krzyki uniesienia ozwały się, gdy cesarz 
wyszedł na balkon  jeneralnej komendy. 
Miasto było illuminowane. 

Paryż 8. czerwca. Izba posłów uchwa- 
lita podziękowanie dla Belgii za użyczoną 
ZE francuskim gościnność w roku 

70. 


Londyn d. 8. czerwca. W Izbie niż- 
szej oświadczył Hartington, że rząd zamy- 
śla skończyć operacje wojskowe w Afgani- 
stanie. Skoro rząd stały zaprowadzony tam 
zostanie, rząd cofnie wojska swoje. Rokowa- 
nia się toczą. Stałe obsadzenie Kandaharu 
uważa też rząd za niekorzystne, a zresztą 
zastanawia się nad opuszczeniem  pozycyj 
granicznych, mocą traktatu gundamackiego 
zajętych, traktat ten bowiem uważać należy 


Weg. Nordestb. 147.— 
Weg. obl. p. w zł. 88.20 
Losy z r. 1864 171.50 
g. Penta węg. 6°/, 108.32 
waku- Pankverein 

tek otrzymanej depeszy od Freycineta udał się Doy węgier. 


i i tam © 
kilka godzin spędził na tajemniczych naradach , Unionsbank o 


ryskich nadeszły | Kolei Rumuń. 


orzeźwiający. 
kosmetycznego celu, 
perfamowane Bergera 


Hant und ihre Pfege*, 


DEE || 3 PSR Wi | 
KURS GIEŁDY WIEDENSKIEJ, 
Wiedeń 7. Czerwca 1880. 
godzina 2. minut 20. popołudniu, 

Losy kredytowe 180.25 _ Węgier. kred. 264.— 


Anglo-austr. 133 — Onionsbank 107.— 
Kolej Kar. Lud, 265,— Nordbahn 245.25 
Kolej Połnd. 85.50 Kolej Alföld. 158.— 


Kolej Elżbiety 190.50 Kolej Lw.-czer. 165.25 
Wied. Comunal. 118.75 
Galiz. indemniz 97.80 
Kolej siedmiog, 107.50 
Losy tureckie 16.70 
133.40 Rosy. rubel pap. 1.25'85 
111.75 Marki niemieckie —.— 
Usposobienie: utrzymane. 
Wiedeń d. 8. czerwca, 


godzina 10 minut 41 przed południem: 


Akcje kredytowe 275.40 lo-austrjac, 132.50 
Kolei Kar, Lud, 265.25 = pn 84.25 - 
107.30 Napoleondor . 9.35 
j. banknoty 1.24*/, Usposobienie: silne. 
Berlin d. 7. czerwca. 
« godzina 5 minut 2 po południu: 
Rosyjs. bank. 215.95 Akcje kredyt,  477— 
145.50 Galicyjskie 114.90 
55.90 Austr. banku 173.05 


Kasa galic. Towarzystwa kredytowego 
Kupujeje Sprzeda 
5%, Listy zastawne oprócz kupo- 


nów 100 złr. po . . 97 — 97 60 
4'/, Listy zastawne oprócz kupo- 


Lwów, dnia 8. czerwca 1880. 
Dormas UU 


Rapide lab zmywanie Bergera mydłem 
dziegciowem wywierają zawsze a szozególnie 
przeeiw wyrzntom naskórnym, po wytężających mar- 
sząch, po nadzwyczajnem wydzielaniu aię wypocin 
i t. p. nader błogoczynną skuteczność; przywracają 
normalną ezynność skórze, odraniają obce niezdro- 
we osady i wywierają na nerwy i muszkały wpływ 
Gdzie tylko idzie o osiągnięcie czysto 
ar gpn tagódnialig i 
h ydło glicerynowo-dzie- 
poiowe. Cena sztuki 35 ct. e z SE „Die 
Główny skład w aptece G. Hell w Opawie. 
Do nabycia we wszystkich aptekach monarchii. 
Główny skład we Lwowie i dla Galicji w apt. 
P. Mikolascha, Z Ruckera, Jak. Piepesa, Blumen- 
felda, Nahlika, i W. Tepy; w Brodach E. Liszka 
i Griiuspan; w Drohobyczu Dobrzyniecki, apt.; w 
Kołomyi Stenzel, apt.; w Tarnopoln Jamrogiewies, 
apt.; w Przemyślu Nahlik, w Rzeszowie Kalinow- 
ski, w Stanisławowie J. Matura dawniej Stecher, 
tudzież w aptekach w Krakowie, Jarosławiu, Brze-ą 
danach, Samborae, Stryju, Tarnowie, Nowym Sączu 
i we wszystkich miastach (łalicji. W Czerniowcach 
u Altha, w Suczawie n Karczewskiego. 
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SORO: GOA aaae Wszech nauk lekarskich 


g księga adresów ir JAN FILEWICZ, 


; , w górnej części ulicy DMykstuskiej 
o dłuż ktyce w szpitalach kra ę : AE 
(aa rok 1880, ~ $i ih i w Zachodniej Galicji, osiadł. 43 w bliskości cgrodu Jezuickiego, 
zawiera dokładne adresy wszystkich Œ|2:08 stale w 1—3|Bliższa wiadomość tamże. 


fabryk tów, k 6 w; ` -a RJ ae e S 5 
przemysłowców, reko: ¢| UŚciu biskupiem. | Codziennie świeże 


E nzereśnie 


prywatnych samczegółowy 
przewodnik po wewie , 
WŁOSKIE, poleca bandel 
St. Markiewicza, 


adresy władz autonomicznych i rzą- 
__we Lwewie. Rynek, l. 42. _ 


doczi aa ; Hande herbaciany 
kaw, lekarzy, samien aan E JÓZGIA  PAŃGWSKIOCO 
PIASZGZE où kurza fies 
(Prochowniki) ee 


dów nankowych publicznych i pry- $% 
d g Lwów. Rynek 1. 13. 
; 
dla dam do podróży z alpaki AZ ÓW 


watnych i t. d. 
polecą 
Cena I złr. 20 ct. k „pół 
Główny skład w drakarni „Ga- l HERB AT kozi 2,8, 415 
wełnianej lskkiej materji w ko- 
łorze jak szare płótna, 


zety Narodowej*. jakoteż w A 
dnże dla dam po zł.8, 9, dla panie: 


RIOTO PORAOAREGE SGI preton opako «niu braci K. 
nek od lat 10, 12, 14, złr. 5, 6.50, 
poleca 


opów w Moskwie funt po zł. 3.90, 
Wodna kuracja] 
Karol Gruchol 
traty ozaBu, oddając się swojemu za- 


WE czas trwania sejmu jeden lub 
dwa pokoje obszerne z przedpo- 
kojem odpowiednio umeblowane na dole 


Już otrzymał 
Świeże 


wody mineralne 


krajowe i zagraniczne 


J.: HNATOWICZ 
ulica Kopernika, 1. 3. 


Róvnocześnie mam zaszczyt uwiadomić Sz, Pnbliczność, że jak przedtem 
tak i tego roku otworzyłem pawilon w ogrodzie pojeznickim dla częściowej 
sprzedaży wód mineralnych, zimnych i ogrzanych, oraz kumysu, soli karls- 
budzkiej, marienbadzkiej, wody sodowej, pierników it. p. 22 3 1—? 


Pavilon otwarty codzień od godz. 6. rano do 9. wieozór. 


XOK LLLE 


eusle a sn ae, aia aA aS 


SW 


f 


ereit ga 58% 


lekarskim, odzysknją zdrowie, bez u- 


3.6 
Z dniem 1. maja b. r. rozpoczął 
wodowi. we Lwowie, Rynek 35. 


n 414.60. 
Najlepsze Wysiewki pół kilo 
po zł. 1.20 i 1.60. 
Zamówienia z prowinoji zała- 
twiem odwrotną pocztą. 2277 
się letni sezon kuracji, który trwać | śiż - 
bedzie do końca października. : 7 
Nadzwyczaj pomyślne skutki, któ- W RYNKU pod liczbą 36, jest 
re dotychczas metodą kuracji wodnej 
osggnałem , w;bndzajs czem raz wię SK J F p 
do nujęcia z kompletnem urządzeniem lub 

kyą dą EEA | w owode bokaimugm krakowa N OKOKNOOWCZNNOWZNNNNE 
ywają się codziennie od 2— W dzie botani Erkki 

p s isanego „W ogrodzie botanicznym krakowskim anana 
dat pa eatawewie pod 1. REM zaraz umieszczenie młody, uzdo | Zupełnie nieprzemakalae 
3. w Rynku. 528 1— = | „a Ł i j ik s 

° 
ogrodnicze 01452626 | WIGTZCANIO SUKDIO 

' wiosenne i letnie, 
obeznany zprowadzeniem szklarni.|s najlepszej  styryjskiej wełuy, we 


cej zanfania do tej metody, przez ktorą 
bez takowego. 
2528 1—6 
Edward Blaustein. 
Szkola rolnicza [Polak reke k du bot | b 
c. k. ogrodu bot. w ich k s 
RAKOWE wszystkich kolorach, Bzaraczkowym, bru 


tyle cierpiących zdrowie odzyskało. 
Bliższa wiadomość m właścicielki tej 
2469 1—6 
w Czernichowie . natnym lub czarnym. 


Chorzy powodując się instrukcjom 
kamienicy I. piętro. 
Krochmal 


Płaszoz na deszcz z kapuzą zł. 7,— 
Płaszcz do podróży lub polo- 


wania z kapuzą a OBO 
» 12—16 
połyskujący, brylantowy, je yłok + 19—16 


Dy”: gy s SB D Ws |Gońka lub atyryjskie Sacco „ 10—16 

rego wyśmienity skutek zaręczam è 

przewyższa wojem ziałaniem wiEGtkić ię paletoty wer i m aaa owi a L 
inne gatunki w połysku, białości i aztywe| %26 Go ubrania, etọgano 

ności bielizny, t. j. kołnierzyki, man-| kie fasony „ 10—16 
szety i szmizety, a najważniejs 
psuje ER A jak kidt 
Wrony TOCHER poy 0 z dobrej, miękkiej w paski guńki, na- de 
TERE OYI porzana hoyna der praktyczne okrycie głowy dla pa“ przy ky w Rynku w ul. Grodzk g 1, 58. 
nego dodatku, rozpuściwszy takowyjmÓów, pań i dzieci od 2,zł. 50 audel istniejący od lat 5Ociu. ` 
EE Ć ot, do 4 zł, Hafty krzyżową robotą na kanwie, 


cmt OE galę trochinai i Wszelkie gatunki guńki, modnych ajtaniej i majkorzystniej wyniosą, odrabiając z deseni, a które handel 
(jeszcze. prasuje. i kartowanych materyj guniowych, Zu-|dostarcza wraz z pośrzebnemi przyborami, pod gwaraneją dostatecznej ilości ma- 
w każdej paczce są 4 porcje, z któw|pełnie nieprzemakalne j obliczają się terjeła po cenach następujących : 


Iryoh każda wystarczy do kroch- najtaniej podł metrów, lub dostar- Poduszki na grubszej kanwie, bnkiety od sł. 1.70 do 250 
malenia piai eonia 6 kołnierzyków kady Aowa irr Diyonat za 3 i tureckie od zł. 2.40 do 3.25. 


» ” a 
i = "M: cienkiej bukiety od zł. 1.60 do 8.—, 
biepar guadkzetóy 52% Wg zaliczeniem. 2418 1—8 k 3 I A Rite od zł. 2.20 do 8.50. 


L. J. MALEWSKI 


uł. Pańska l. 9. Lwów 
poleca swój 2158 1—? 


wyrób korków 


wszelkich rozmiarów. 
Założony w roku 1877. 


m ia 

HDOGE SOLA 
Adwokat 

r. Julian Dornbach 


3 a » n n n, z 
małe za oku py sy 0 0. T. Wincklor Johann Glinzberg,| _ Fay de miem $ kentie say oe, do 600 
2007 Halickiej. 1—6 handel we Lwowie. handel sukna w Graz, Styrja, Dywany stosownie do objętości od zł. 6 do 20. 
Pantofle tarockie lub kwiaty od zł, 1.20 do 2. 


mao". "| Ta CZZBG EEC ZZA BĘ Szelki tureckie lub kwiaty od ot. 90 do zł. 1.50. 
Czapki ranne od zł. 1.20 do 2. 


A najprzyjemniejszy Ornaty kościelne od zł. 6 do 10. 
| i l | Í | | [gf S2022 Wa napój orzeświający Stały bes tła od zi 8 do ô. 


XIX XJOIOOLJOCKA 
om piętrowy 


opi e 3 eb Nany l ESA Aki od zł. wię 4. 2529 1—8 ORTOPEDYCZNY ZAKŁAD, 
i na słabość owe, płucewo i krtaniowe, u- wszelkie inne przedmioty po najtańszej cenie. Cottagegasse Nr. 8. 
pod nr. 42, ulica Janowska, a onz$dowoje zozbierana przes c. k. prof. dr. sór. M Tyosenie do powyższych robót, A SĄ w wielkim doborze na składzie. Przetożony kn RT b ae zakładzie i prowadzi cała kiero- 
Mda z ogrodami ow'cowym , gf Broszura „Der Krond. Sanarhrunn* wydana przez rkdcę medyczu. dr. Kisch, Najnowsze i najpiękniejsze rysnnki kolorowe. Dobór kolorów do deseni powierzony wnictwo. Lekarskie leczenie przez przełożonego odnosł się do skrz wienia 
atowym i 3 morgamł pola jest z wol- bezpłatnie a przedsiębiorcy śródła Kahl & Co io Krolilorf. pod Kkarlsbadem jest osobie biegłej i gruntownie obznajmionej w tym zawodzie. I] i przekształcenia ciała, niekształtności i zapaleń kości i stawów, ELE 
nej ręki do sprzedania. Główny skład we Lwówia u E. Mendrochowicza. Do nabycia we wazystkich Kaucja która się składa przy wypożyczaniu deseni, zwraca się natychmiast chych żył, ubytku i sparaliżowania muszkułów. Krewni paejenta mogą sobia 
aandlach wód mineralnych i aptekach itp. 2084 2—12 przy oddaniu tegoż, jeśli deseń pocztą ma być przesłany, najtaniej kosztuje, prze- dowolnych wybrać lekarzy do konsylium. Troskliwa opieka i utrzymania 


Bliższa wiadomość u właściciela tamże. 
25u4 3—8 


ałać awiuięty w rulon zam opłatą listu zwyczajnego nierekomendowanuego. 


m h  t 
EJ | 107758 a e -- a a SWE a - sze *] = s « s$ ; ; 2 esaj 
J ae 


BĘ” Przewyborne”TRĘ 
przez „$ UEZ“ sprowadzane 


ERBATY 


chińskie 


a mianowicie : 

1262 9—? Cena za */; kilo 
Nr. 1. Tasxu, żŻółtokwiato- 
wa aromat. . » . « » Zł 

Nr. 3. Jumtojczam, biało- 
kwiatowa arom. . . . . Zł. 8.60 


©. k. uprzyw. 


walic, akcyjny Bank Hipoteczny | 


postanowił udzielać 


pożyczki na dobra ziemskie 
także w 5b Premiowanych Listach hipotecznych. 


Pożyczki udzielone w 59/, listach hipotecznych, zwrotne są w 79 półrocznych ratach. 
Rata półroczna wynosi 8*/,,%/0 od kapitału pożyczkowego, z czego 30/, przypada na odsetki. 


I e ję ‘D © 
5, Premiowane Listy hipoteczne 
: wylosowane będą w przeciągu lat 40. Losowanie odbywa się co pół roku. 
Za każdy wylosowany 50/, list bypoteczny wypłaci bank kapitał | 


z Premią 10procentową, to jest za 100 zł. po 110 Zi. w.a. 
Pożyczki w 6, Listach hipotecznych będą jak 


4 


dotąd i nadal udzielane. 
5, Premiowane Listy hipoteczne 


są tak jak 6-procentowe, najwłaściwsze do lokowania kapitałów i mogą według "0 i d. 2. Lipca 
1868. D. P. XXXVIII Nr. 93 być użyte na lokowanie kapitałów fanduszowych, na lokowanie "SĘ w zakładów 
publicznych, pod nadzorem rządu stojących, na lokowanie kapitałów pupilarnych, fdeikomisowy iA depozytowych, 
tudzież, w skutek najwyższego postanowienia z d. 17. grudnia 1870, na zabezpieczenie kancyj m żeńskich wojsko- 
wych, a po kursie giełdowym na kaucje służbowe i wadja. zi < 

Ogólna suma w obiegu będących listów hipotecznych nie może w żadnym razie przenosić sumy równo- 
czegnych wierzytelności hipotecznych, nie może być wyźsza uad dwadziestokrotną Sumę kapitału akcyjnego rzeczy- 
wiście wpłaconego. jak DE sty iooi 
1 } 5 Kupony płatne dnia 1. marca i 1. września każdego rokw, jaxoseu 18y Mipoteczne wylosowane ostatniego 
w satkaniu, w uderzeniu krwi doi lategą i EE zenia każdego roku, z których jedne” i drugie nie ulegają żadnemu opodatkowaniu, wypłacają 
wszelkiego strącenia : 
we LWOWIE, główna kasa banku hipotecznego i filie tegoż w KRAKOWIE, CZERNIOWCACH i TAR- 


Kawa cenach, 
aaaea benna 
MŁ Markiewicza 
we Lwowie, o Rynku l. 42. 


Dla odzyskania i utrzymania adrowia 
uznaną została od dawna najlepiej 


Kuracja 


krew przeczyszczająca 


na wiosnę, 
gdyż przez to usuniętym z i ść hr 
jamie spoczywający 28 
w organiz p cayo aja 
Najlepszym, i najskuteczniejszym środ: 
kiem m to jest 


HERBABNEGO wzmocniony 


rrop Sarsaparilla, 


J. Herbabnego wzmocniony syrop $ar- 
saparilla działa lekko rozwalniająco! 
i poprawia bardzo krew, gdyż nsuwa z 
niej wszelkie ostre i chorobłiwe pierwią -, 
stki, które Btężają krew 1 czynią szybkł 
jej obieg niemożliwym, tudzież wydziela 
organizmu w sposób nieszkodliwy t nie- 
bolesny wszelkie zepsute i chorobliwe 
soki, nagromadzoną flegmę i ŻÓł6 po- 
wód wielu chorób. 188% 1- -13 


dołądka NOPOLU; hę A T 
troby i we W: i pankowy niższo-austriacki OW. : 
y coza, r prziwyh pojecie Pr AC prora nieg Bank i ozeski Escompte ryc a. ae GRACYA 
Gaza ski arossarądRówti pocztą! Bernie, flia banku Anglo-austrjackiego ; 


Cena oryg. 
1B ct, więcej za opakowanie. 


Linzu, Bank dla Górnej Austrji i Solnogradu; 
Tannie, 5. Bleichróder e I 
arszawie, warszawski bank dysko : 
Solnogrodzie, Karol Steininger., vow 
Gracu, Poldenegg & Ozernadak ; 
cie, filia Union-Bank; 


zur 

se DO, RoEb der Nezrtikiga 
straade_ er AE, 

Składy we Lwówie w api. pod arebr.. 
orłem Hyg. Ruckers i w apt. P, Mikola |! 

rakowie w apt. 


EEEE JE 


akiego; w Czerniowcach 


w Drohobyczu w apt. L. 


Bielsku, Bielitz-Bialaer Handels- und Gewerbe-Bank. 
X. Iezodawii g as o E E 2 ! 


Przedruk nie będzie płacony. pay a 
beill apt, w Żółkwi o. k. apteka obwo= 


Wydkwcy i właściciele 3. Dobrzaźski i R. Groman. 


papa” 2 JĄ 


fa da i Nieprzemakalne stryj, Kapelusze F, Bruno Hahn w Krakowie 


- Odpowiedsialnyfiredaktor J. Dobrzaśski, . | | Z drukarni „Gazety Narodowej” pod zarządem A. Gkerla. | 


Ta m É 
jusz w Sniatynie | 


Piekarnia Wiedeńska | Venners 


otar 
przedtem Schulca później Scbneidra, ko.|  SUUbStytuta 


lay położona z wszelkiemi dogudno-|na czas od 1. lipca do końca wrześnii 
ściami i pomieszkaniem, gdzie oba ci pa-|1880. Zgłoszenia listowne z napro* adzo 
nowie zrasznego mienia się dorobili, jestjniem warunków do dnia 15. czerwca 1680 
zaraz do wynajęcia w realności I. 2. plac) 2516 1-—3 

Akademicki. Wiadomość na zapytanie u- 

dziela pisemnie lub ustnie właściciel 


realności. | H y | 
Ofcjalista Jr. Tadeusz Dworsk 


w Szczawnicy 


w Jetnistwie `, RE oraicjnie ijordynuje tamaże, jak roku zeszłegij * 
'rachanko wości wykształcony, w Niemczech s S 
Niższej Aostrji, Illirji, a od dat ośmiu w Adron: „I OTONDERZW CZW A 4 


„rwą 4 A p ZAWSZE | =m. 
jako urzędni ernjący zatrudniony, co T AM À cukierki z owocu 
rzeeiw Z 


świadectwami najchlndBiejszemi udowodnić nia: 
INDIEN Pas a kę 


może, zmienia dotychczasową posadę i po- 
szuknje innego umieszczenia. Mimo trzy- 

i dny i przyjemny 
y: Grillon adoh W Pato ula | 
skromno. Grammont, 25, wo Lwowie w aptece | 
Adolf Gaudia w Wełdzirzu. 


dziestu lat najchlnbniejszej służby znpeł- 
nego zdrowia i czeratwośsi, wymagania 
239 
Bliższej wiadomości udziela lasomistrz| Kryżarowskiego i P. Mikolasoba. W Sti 
aiaławowie spt. F. Stechera. 1818 8—I] 


DOOSOL_COROOOC_ OOGOE© 
Wielki wybór pierścionków zaręczynowych. 


J. Dąbrowski 


PRZEDTEM s 
J. Dąbrowski & L. Weigel 
we Lwowie, przy ulicy Halickiej pod l. 17, 
„dawniej w. PENTHAER'* 
prócz ZEGARKÓW i ZEGARÓW z rajsłynniejszych fabryk, 


otrzymał wielki zapas złotych I srebrnych rzeczy. 
Szczególnie zwraca się uwapę na wyprawy weselne 
za srebra, na 6 i 12 osób w szkatnłach. 
Wszelkie zamówienia z prowincji nskutecznia się jak 
najrychlej. 23818 3—? 


OdYRY gkiad maszyn grających. <wa/ 


DOC OCR AS AI 
-0.0-0-0-0 0-0 0-0-01 


45 LOSY « 


REGULACJI CISY, 


| 
2 trzy ciągnienia rocznie. 
© Główna wygrana 100.000 zł.— Najmniejsza 110 zł. ( 
| 


cłonkó w 
ch. 
WHO 


"qgoKaqal 


bakietew 
WZWZOYW 


zpilek i pierś 


Sprzedaje na raty Z2miesięczne po 5 złr. 
KANTOR WYMIANY 2478 1—? d 


? SOKAL © LILIEN. , 
0-0-0_0-0-0-0-0-0-0-0-01 


x kauczuku i pęcherza r, 
rezerwatywy biego najniezawodniejsze i nejle 
sze z pierwszej paryskiej fabryki po zł. 1, 2, 8, 4 i 5, puryskie gąbki | 
dzież spec. artykniy z gumi, wysyła pod dyskracją en gros i det 
francuski magazyn specjalności we Wiedniu I. Kdirnt 
nerstrasne 14 w bazarze. 1934 1—1 


| 


mpastyezt e, nauka w dziedzinie nmiejętności ścisłych, mory, muzyki. Bliż- 
sze omówienia, konsultacje, programy i przyjęcia w Żal ładsie od godziny ; 


Jr. Woil, c. k. radca i dyrektor. 


, wychowanków tak w osobnych jakoteż wspólnych pokojach. Cwiczenia gi- k iĝ ) 
4— 6. | | 


OO UOU 
e UNE || ON UOR] amina lz 


Poppa plomba do zębów 
do plombowania przez siebie samego próżnych i spróch- 
niałych zębów. Cena szkatułki 3 zł. 10 ct. 
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wn) "agqóz 


Aromatyczno-m 


Ażeby ten ulubiony i niezbędny preparat, anatorynową wodę do ust, 

adi wszystkim ka 2 | uczynić h za alwi soczki 
rozmaitej wielkości, a to wielkie faszeczki po 1 zł. 40 ot., średnie po 
1 zł., i małe po 50 ct. 

De. Zwraca się uwagę! Celim ochronienia się przed =i 
pzowāniem zwraca się uwagę Szan. Publiczności, łe ma ssyż kaśdej 
| flaszki wody anaterynowej do wst znajduje Bią znak ochrony [firma, Hiigea 
1wyreby anaterynewe) tud:'eś, że każda flaszka zaopatrzoną jest 
jeszcze zewnętrznem opakowaniem, które w dokładnem druku wodnym orte 
państwa i firmę przedstawia. 3161 5—11 

Składy moich preparatów utrzymują: " 

We Lwowie: apteka Millinga, apt. pp. P. Mikolasza, J. Boisera, Zr: 
unta Ruckera, Jak. Pipesa, K. Krzyżanowski apt., H. Blnmenfeld apt., 

Sowy M. Müller i A. Sklepiński apt., bracia Łazowscy, Wł. Topa, KL 

Bayer 6 Leon. Fr. Skulski $ Leon. W Krakowie: J. Tranczyńaki spt., J. Fenz, 

ny, E. Stockmar apt., N. Redyk apt.; w Andrychowie: A. Miranowioż 


W.K 
spt. w elsie A. Gross apt, w na . J. Knans i E. Keler, Reichert apt.; 
w Birey L. Holzer apt., w Bóbrce A, Międlicki apt., w Bochni F. Reisa i 


p. Niedzielski, w Brodach p. M. Kulak apt., E. Lieska, apt, i M. 8. Fransos, 
w Brzełanach È B. Fadenhecht, A. Kordecki apt, w Bucaaczw p. C.: Lęwickł, 
w Burastynie O. Paul apt., w Dodromólu p. Grotowski apt, w Drohobycsw 
. Dobrzyniecki apt.i K. Bayer, w Dnkli E. Dysskiewicz apt., w Grybowie p. 
Bansyństi, w Horodence Arentowicz apt., wHusiatynie Czerski, w Jarosła« 
wodu J. Rohn apt, P. Bohbusz, w Jaworowie p. Lachowicz apte w Jasłowow 
p. Twardowski apt., w Kołomyś E Stenzel apt., rynicy 
p. M. Nitrybit apt., w Monastersyskach p. Żarski, w Myłlentica p. te 
ski, w Nowym Sacau p, Konterkiewicnowa wdowa, 2 Garan B. Licht 
man, w Oświęcimie J. Grzysiecki apt, w Fodąóriw A. Bkakalski, w Pomo. 
anhy p. Gajdaczka i syn. 
Badomyślu 


wi Skowroński, w 
, 


rsomach p. Manczyński, w Przemyślu Fr. Nah 
p. Kozłowski i fe Machalski, w Przeworsku p. Świtalski apt, w 

P. A, Masłowski, w Radowcach p, B, Teichman, w Rawie p. Jan Distl apt., 
w Raeessowie J. Buhniter & Co, i Kalinowski apt., p. Karpiński, w Samdorsa 
J. Kriegseisen apt, w Sanoku J. Zarowicz apt, w St 


p. J. D. Nnsssnblatt, w Snia p. Niemczewski apt., 
Macura, p. Amirowicz apt, w Śsowrowie W. Heins apt, w 
Jamrogiewics apt., w Tarnowie E. Rank apt, p. W. T. A. 
Wadowicach p, Foltin, w Wieliczce p. Micsyński apt, w p. | | 
Kodrębski, w Żółkwś p. Nahlik, w Żywow p. Blumenthal apt., Pe. F 
Engen Wysoczsński apt. i 
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